
Ostatnie w  2024 r. posiedzenie zarządu Od-
działu Okręgowego TPD w Koszalinie odbyło 
się na początku grudnia w Centrum Kultury 
Studenckiej Kreślarnia. Spotkanie poświę-

cone było podsumowaniu działań organizacji w  po-
przednim roku, omówieniu planów na 2025 r. i kierun-
ków działania na najbliższe lata oraz wielu bieżącym 
problemom, w tym: potrzebie skuteczniejszej dbałości 
o prawa dziecka i przeciwdziałaniu przemocy. 

Na program posiedzenia złożyło się 12 punktów. Jego 
uczestnicy zapoznali się z komunikatami o przyznaniu god-
ności, wręczone zostały odznaczenia i akty nadania stopnia 
nauczyciela mianowanego. Zarząd przyjął sprawozdanie 
z  realizacji uchwał i  wniosków z  poprzedniego posiedze-
nia prezydium i z ważnych działań, które miały miejsce od 
ostatniego spotkania plenarnego. 

Przeszłość i przyszłość
Gości powitał Henryk Zabrocki, prezes koszalińskie-

go TPD, który opowiedział o  działaniach zrealizowanych 

w 2024 r. i zaplanowanych na 2025 r. Ponadto odbyła się 
dyskusja wokół przestrzegania praw dziecka, omówiona 
została akcja Gwiazdor 2024, sytuacja finansowa oddziału 
i kampania realizowana przez Zarząd Główny TPD w całym 
kraju, także w  Koszalinie, #wiemcorobic, zogniskowana 
na przeciwdziałaniu zagrożeniom i  niebezpieczeństwom 
płynącym z  internetu. Były wystąpienia, wnioski i  sprawy 
organizacyjne. Uczestnicy przyjęli postulaty końcowe, które 
publikujemy w ciągu dalszym relacji na stronie 7. 

Dobra kondycja finansowa
Kondycję materialną oddziału omówiła Justyna Szy-

mańska, główna księgowa, przedkładając sprawozdanie 
finansowe. O  funkcjonowaniu Placówki Opiekuńczo-Wy-
chowawczej w  Koszalinie opowiedziała jej dyrektorka, 
a  zarazem wiceprezeska oddziału Beata Bilska. Justyna 
Basiejko, koordynatorka placówek w  powiecie kołobrze-
skim i  świdwińskim, zrelacjonowała przebieg Gwiazdora. 
W  kolejnych dniach grudnia, do podopiecznych trafiło 
ponad 1,4 tysiąca paczek od darczyńców z  firm ubezpie-
czeniowych. Prezenty, za pośrednictwem TPD, dotarły do 

dzieci z domu rodzinnego w Polanowie, rodzin zastępczych, 
domu dziecka w Świdwinie i Połczynie Zdroju, kół tereno-
wych w Wałczu, Szczecinku, Złocieńcu, Mirosławcu.

Wyjątkowa edycja Gwiazdora
Justyna Basiejko mówiła: – Aktualna edycja Gwiazdora jest 

szczególna, bo podczas pierwszej obdarowanych paczkami zostało 
663 dzieci, a teraz już ponad 1,4 tysiąca z różnych placówek, środo-
wisk, miejscowości. Włączyliśmy w to wsparcie pogotowie rodzinne 
w Kołobrzegu i szkoły dla dzieci z niepełnosprawnościami. Nikt chy-
ba nie przypuszczał, że akcja rozwinie się tak szybko i tak szeroko. 

W części artystycznej wystąpił zespół z ogniska TPD „Pół-
noc”, którym opiekują się: Danuta Zabrowarna i  Monika 
Korpowska. Ta ostatnia jest autorką wykonywanych przez 
grupę utworów, a ma ich na koncie ponad 20. O napisa-
nych przez Monikę Korpowską kolędach tepedowskich 
opowiadamy na stronach 14-15. 

Magdalena Grzybowska
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Nigdy dość przypominania o prawach dziecka

„Rodzinne Kolędowanie – Gwiazdo świeć, kolędo 
leć” – to tytuł zorganizowanego przez koszalińskie TPD 
koncertu przedszkolaków z  placówek oddziału, który 12 
grudnia 2024 r. odbył się w Regionalnym Centrum Kul-
tury w Kołobrzegu. Na scenie zaprezentowało się ponad 

W placówkach koszalińskiego TPD rozsianych po całym 
regionie, w grudniu 2024 r., panowała atmosfera dosko-
nale zobrazowana na zdjęciu (poniżej) Emilii Zgorzałek 
w przedszkola „Muszelka” w Grzybowie. W każdym miejscu 
prowadzenia działalności, zwłaszcza tam, gdzie przebywają 
dzieci i młodzież, a więc w żłobkach, przedszkolach, ogni-
skach, Placówce Opiekuńczo-Wychowawczej, było nastro-
jowo, świątecznie, kolorowo i mikołajkowo. 

Fot. Emilia Zgorzałek

Przedszkolaki kolędowały w Kołobrzegu

200 maluchów, przygotowanych do występów muzycznie, 
choreograficznie i kostiumowo przez nauczycielki z przed-
szkoli TPD.

Fot. Marcin Golik
Więcej – str. 11 i 13 

Świąteczne atmosfera 
udzieliła się wszystkim
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Przemoc w mediach ma się dobrze – rozpoczynam pierwszy 
w  nowym roku felieton zdaniem banalnym, bo to wie każdy 
odbiorca informacji i treści przekazywanych przez różne nośni-
ki, a odkrywczym o tyle, o ile na co dzień o tym zapominamy. 
Przeglądając wiadomości na przykład w telefonie, bardziej od 
tego komu i co stało się tragicznego, interesuje nas, czy, jeżeli 
tak, to w jakim zakresie to samo zagrożenie może dotknąć nas, 
bliskich, osoby z otoczenia. 

Empatię zastąpiła mechanicznie regulowana emocjami 
ciekawość. Doznania nie są dawkowane, toniemy w bodźcach. 
Stajemy się tym, co jemy, czyli chemią w  różnej postaci i  co 
produkujemy – maszynami odhumanizowanymi, zbudowanymi 
z aplikacji i algorytmów. Instynkt w tych samych okolicznościach 

podpowiada nam coś innego niż podpowiadał naszym rodzicom 
i dziadkom. Rozwój technologii czyni z nas ludzi wygodnych, ale 
też niewrażliwych na krzywdę. 

Podczas wojen zdarzało się, przypuszczam, że teraz jest tak 
samo, że z powodu natężenia grozy, ze strachu, pierwotnej i wytłu-
maczalnej obawy o życie własne, rodziny, z przeciążenia tragedią, 
ludzie odwracali się od innych. Obawiam się, że bez wojny na na-
szej ziemi grozi nam odstąpienie od człowieczeństwa. Czy to świa-
doma rezygnacja? Po części tak, a w innym fragmencie wykluwa się 
w nas jak reakcja obronna. Unikamy zaangażowania w cokolwiek. 

Mamy dość przemocy. Nie tylko w  relacjach nam dostęp-
nych w  rzeczywistości, lecz także w  przestrzeni publicznej. Nie 
ma serwisu informacyjnego bez doniesienia o kolejnych aktach, 
atakach, zbrodniach. W pewnym stopniu, trudnym do ustalenia, 
to wymaga badań, obwiniamy za kondycję społeczeństwa tech-
nologię i  jej być może zbyt dynamiczny rozwój. Akcja wywołuje 
reakcję – skoro bez ścieżki online nie możemy załatwić wielu 
spraw, zaczynamy się wycofywać. 

Świat nie jest cyfrowy, często to podkreślam, zwłaszcza w roz-
mowach z młodymi. Nie wszystko da się przenieść na trwalszy 
nośnik. Życie jest ulotne, a  zdrowie kruche. Pomimo tysięcy 
nowych wynalazków opatentowanych tylko w  ostatnich latach, 
nadal nie mamy medykamentów na kilkadziesiąt chorób klu-
czowych dla naszego dobrostanu, a co ważniejsze: przedłużenia 
istnienia. Użyję porównania: przemieszczamy się szybciej i coraz 
sprawniej, ale nie znamy celu podróży.

Na razie, z tego, co widzę i czuję, tym celem lub jego skutkiem 
pośrednim jest wzrost przemocy w niemal wszystkich środowi-
skach, zaognienie konfliktów, wojny o pieniądze, wpływy i wła-
dzę, radykalizowanie się społeczeństw i podziały, które przebie-
gają często już w rodzinach. Oczekujemy na coś zupełnie innego 
– zwiększenie realnego, a  nie tylko poczucia bezpieczeństwa, 
zachowania większego poziomu sprawiedliwości społecznej, dą-
żenia do ustabilizowania sytuacji geopolitycznej etc. 

Do napisania o  sprawach poważnych sprowokował mnie 
okres świąteczny, w  którym więcej czasu mogłem poświęcić 
na odbiór informacji docierających z wielu źródeł. W natłoku 
spraw bieżących, dni, które przemijają coraz szybciej, gdy, 
zwłaszcza w  okresie jesienno-zimowym, ranek przypomina 
wieczór i na odwrót, nie mamy zwykle dość swobody, by sku-
pić się na tym, co przekazują media. Tydzień z serwisami jest 
jak rok niebezpiecznego życia. 

Oby zatem nowy rok był choć trochę inny. Życzenia przekazuję 
osobno, więc mogę pozwolić sobie na ostatnią refleksję. Posta-
ci z  życia publicznego, podejmujące decyzje wyższego szczebla, 
powinny zwiększyć poczucie odpowiedzialności, w tym za dzieci, 
czyli przyszłość. Nikt nie chce źle dla siebie, a niewielu dla innych. 
We własnej części ogrodu rzeczywistości zróbmy wszystko, by 
piękniał. A jeżeli z podobnego założenia wyjdzie większość z nas, 
dobro i porządek zatriumfują. 

Henryk Zabrocki
prezes TPD Koszalin

Dobro tylko musi trafić na właściwy grunt
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Koncert w Adrii – świętem dobra

W  związku z  ogromną aktywnością koszalińskiego od-
działu TPD w  ostatnich miesiącach 2024 r., a  zwłaszcza 
w  okresie przed- i  świątecznym oraz ograniczonej obję-
tości „Świata Dziecka”, choć to wydanie i  tak zostało roz-
szerzone do 16 stron (zwykle ma 12), relację z gwiazdor-
skiego koncertu mikołajkowego, który w  grudniu 2024 r. 

Trudne obrady komisji konkursowej
Tego rodzaju obrady komisji konkursowych tylko pozornie 

są łatwe. Pięć osób pod koniec grudnia 2024 r. przystąpiło do 
oceny prac plastycznych, które napłynęły na oddziałowy kon-
kurs pod hasłem „Elf w Twojej wyobraźni”. – Wszystkie małe 
dzieła sztuki przygotowane przez naszych podopiecznych w przed-
szkolach, spełniły warunki konkursu, mieliśmy wątpliwości jedynie 
co do kategorii nagród – relacjonuje przebieg obrad Henryk 
Zabrocki, prezes oddziału TPD w Koszalinie.

Nic dziwnego, że uczestnicy posiedzenia mówią o „burz-
liwych obradach”, „potrzebie poszukiwania kompromisu” 
i  „wypracowania wspólnego stanowiska”. Ostatecznie 
komisja zdecydowała, że wszystkie prace zajęły... pierw-
sze miejsce. – W działalności artystycznej, gdzie niezbędne są: 
kreatywność, pomysłowość i  talent, nie powinno być zwycięzców 
i pokonanych – podkreśla prezes oddziału. – Wszystkie dzieci 
zasłużyły na uznanie i nagrodę.                                                                 (pł)

Fot. Bartosz Zabrocki

Wszystkim osobom zaangażowanym w  organizację 
i  przebieg akcji Gwiazdor 2024, w  tym: darczyńcom, wo-
lontariuszom i kurierom z całej Polski, przedstawicielkom 
i  przedstawicielom koszalińskiego oddziału TPD, którzy 
przygotowali spotkania z dziećmi i młodzieżą oraz trzy prze-
piękne koncerty, a w szczególności Izabeli Król, pomysło-
dawczyni, koordynatorce i przyjaciółce TPD, a od ubiegłego 

Przedstawicielka TPD została 
wybrana sołtysem wsi Dźwirzyno

Podczas grudniowego zebrania 
wiejskiego w  Centrum Turystyki 
i  Rekreacji Wodnej w  Dźwirzynie, 
odbyły się wybory sołtysa miej-
scowości, połączone z  wyborami 
uzupełniającymi skład Rady Sołec-
kiej. Nową sołtys Dźwirzyna została 
Marta Skubisz (na zdjęciu), od wie-
lu lat związana z koszalińskim TPD. 

Poza działalnością społeczną i pracą z dziećmi w przedszko-
lu „Morska Kraina” w Drzonowie, Marta Skubisz jest również 
członkinią zarządu oddziału koszalińskiego. Uczestniczy w wy-
darzeniach przygotowanych przez TPD, niejednokrotnie inicju-
jąc je lub włączając się w działania organizacyjne.                (pp)

Fot. gostir.dzwirzyno.pl

roku Damie Orderu Uśmiechu, serdecznie podziękowania 
za udział w akcji składa

Henryk Zabrocki
prezes koszalińskiego oddziału TPD

Kawaler Orderu Uśmiechu
wspólnie z gronem współpracowników

odbył się w gościnnych murach Teatru Muzycznego Adria 
w  Koszalinie, opublikujemy w  wydaniu lutowym. Dzisiaj 
– przedsmak tych informacji na zdjęciu wykonanym przez 
Radosława Koleśnika. A za miesiąc – relacja tekstowa i fo-
tograficzna.

Fot. Radosław Koleśnik

Podziękowania za akcję Gwiazdor 2024
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Przeciwdziałanie przemocy w rodzinie – ana-
liza, profilaktyka, wskazania – na podstawie 
działalności TPD w Koszalinie– wystąpienie 
o  tym tytule na konferencji „Nie – Prze-

mocy, Tak – Pomocy”, zorganizowanej w  Szczecinie, 
wygłosił w  grudniu 2024 r. Henryk Zabrocki, prezes 
koszalińskiego oddziału Towarzystwa Przyjaciół Dzie-
ci (TPD), certyfikowany specjalista przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie Polskiej Agencji Rozwiązywania 
Problemów Alkoholowych.

Od co najmniej 40 lat, istniejący ponad 75 lat, w 2016 r. 
obchodzący 80-lecie, Oddział Okręgowy TPD w Koszalinie 
prowadzi intensywną działalność na rzecz przeciwdziałania 
przemocy wobec dzieci: w  rodzinie, środowisku, otocze-
niu. Działalność dzielimy na kilka sektorów; to: aktywna 
profilaktyka, w tym udział w mediach, realizacja projektów 
i  programów autorskich i  zleconych, szkolenia, konferen-
cje, wystawy, warsztaty, szkoły dla rodziców i wiele innych 
aktywności.  

Obecność w mediach
Z  działaniami trafiamy między innymi do: rodziców, 

opiekunów, nauczycieli, pedagogów, terapeutów, funk-
cjonariuszy policji i  służb ratowniczych, 
straży miejskich i gminnych, prokuratorów, 
sędziów, pracowników służb socjalnych, sa-
morządowców, działaczy innych organizacji 
trzeciego sektora, przedstawiciele różnych 
grup zawodowych. To tysiące osób rocznie. 

Działania w  zakresie profilaktyki to 
między innymi obecność w  mediach. Każ-
dego roku nasze przedstawicielki i  nasi 
przedstawiciele uczestniczą w  rozmaitych 
formach przekazywania informacji średnio 
60-70 razy. Dotyczy to wszystkich rodzajów 
mediów, w  tym tradycyjnych: prasy, radia 
i  telewizji, jak i  tzw. nowych mediów, czyli 
elektronicznych. Wiele tekstów, progra-
mów, publikacji dotyczy przemocy. Każdego 
roku oddział organizuje dwie konferencji 
prasowe: wiosenną i  jesienną, które poru-
szają po kilka tematów, w  tym związanych 
z przemocą.  

Projekty i programy
Działania w  zakresie profilaktyki to także współpraca 

z instytucjami: wspomniane szkolenia dla przedstawicieli 
różnych grup zawodowych; współpraca z  samorządami, 
gdzie znajdują się ogniska, żłobki i  przedszkola kosza-
lińskiego TPD; prowadzenie na zlecenie Powiatowego 
Centrum Pomocy Rodzinie w Kołobrzegu Punktu Wspie-
rania Dziecka i Rodziny; współpraca ze szkołami wyższymi 
i  innymi podmiotami w  zakresie realizacji konferencji 
tematycznych. 

W  regionie koszalińskim, pod auspicjami oddziału, 
aktywnie wspiera dzieci i  młodzież dwoje Społecznych 
Rzeczników Praw Dziecka TPD. Profilaktyka to realizacja 
projektów, czego przekładem są między innym przedsię-
wzięcia: „Droga do Domu” (w  latach 2017-2018, wspól-
nie z  Zachodniopomorskim Oddziałem Regionalnym TPD 
w Szczecinie; program firmy Pepco „Cyfrolatki 2.0.”; kilka-
naście działań w ramach Programu Społecznik.

Dziewięć konferencji
Działania w  zakresie profilaktyki – konferencje popu-

larnonaukowe. Oto kolejno zorganizowane przez oddział 
tylko w  ostatnich latach: 2016 r. – „Dziecko między pra-
wem a  rzeczywistością”; 2017 r. – „Uzależnienia dzieci – 
zapobiegania, leczenia i karania”; 2018 r. – „Jaka przyszłość 
TPD?” (również z  kontekście przeciwdziałania przemocy); 

2019 r. – „Cyberprzemoc, hejt i mowa nienawiści”; 2023 
r. – „Świat dziecka w obliczu współczesnych zagrożeń”. 

Ponadto przedstawiciele oddział uczestniczyli w  czte-
rech edycjach międzynarodowych konferencji naukowych 
o prawach dzieci i młodzieży, zorganizowanych przez prof. 
Stanisława Leszka Stadniczeńkę, ówczesnego wiceprezesa 
Zarządu Głównego TPD w Warszawie. 

Szkolenia i warsztaty
W skład działań z zakresu profilaktyki wchodzą szkole-

nia i warsztaty realizowane przez specjalistów o najwyż-
szych kompetencjach, w  tym między innymi: terapeutkę 
seksualną Bernadettę Jabłońską, psychiatrę Izabelę Gęb-
kę, psychotraumatolożkę Annę Jastrzębską, dra Marka 
Michalaka, byłego Rzecznika Praw Dziecka, prokuratora 
w  stanie spoczynku Jarosława Polanowskiego i  wielu 
innych. Lista postaci współpracujących z  TPD w  tym za-
kresie jest długa.

Osobny cykl zrealizowany został przez koszalińskie środo-
wisko sędziowskie, kolejny zorganizowany dla rodziców dzieci 
w ogniskach. Działania te były adresowane także do pracow-
ników placówek, rodziców, nauczycieli, opiekunów prawnych, 
członków rodzin zastępczych, osób z niepełnosprawnościami, 
przedstawicieli służb, instytucji, urzędów, organizacji.

Dom dla dzieci i młodzieży
Działania w  zakresie profilaktyki – wystawy graficzne, 

fotograficzne, spektakle teatralne. Tylko w  ostatnich mie-
siącach to: wystawa prac graficznych Beaty Rolak ze Szcze-
cina, wystawa fotografii Radosława Koleśnika z Koszalina. 
Obydwie, w  różnych zakresach tematycznych, dotyczyły 
przeciwdziałania przemocy. Objąłem patronatem prezesa 
prezentowany w szkołach i na deskach scenicznych spek-
takl profilaktycznym „Motylek” teatru z Ustronia Morskiego. 

Od 2016 r. na zlecenie samorządu Koszalin prowadzimy 
całodobową specjalistyczną Placówkę Opiekuńczo-Wycho-
wawczą (POW. POW ma charakter wielofunkcyjny i działa 
wszechstronnie. Stanowi dom dla dzieci i  młodzieży. 
Realizuje zadania typu socjalizacyjnego, specjalistyczno
-terapeutycznego i  interwencyjnego. W  domu, który do 
niedawna znajdował się w podmiejskich Starych Bielicach, 
a obecnie w Koszalinie, może jednocześnie przebywać do 
14 dzieci. 

Kilka na Parę
W przeszłości koszalińskie TPD, wspólnie ze Starostwem 

Powiatowym, było realizatorem autorskiego, unikalnego 
w  skali kraju i  pilotażowego dla samorządów w  innych 
regionach, projektu „Szlakiem zranionych gniazd”, który 
oznaczał budowę nowatorskiego i  dostrzeżonego przez 
rząd i resorty, systemu pomocy ofiarom kryzysu i przemo-
cy. Było to wtedy – i  pozostaje z  dzisiejszej perspektywy 

– pionierskie działanie, w ramach którego między innymi 
zlikwidowaliśmy dwa miejscowe domy dziecka, z  których 
podopieczni w różnym wieku trafili do rodzin zastępczych.

Kilka uwag ogólnych. Od kilkunastu lat różne podmioty, 
w  tym: instytucje, agendy, urzędy, organizacje, prowadzą 
akcje, wprowadzają wiele nowych przepisów, a  i  tak licz-
ba przypadków przemocy wobec dzieci nie zmniejsza się, 
a w niektórych przypadkach wzrasta, rośnie. 

Jak rozpoznawać przemoc
Wciąż większą uwagę przywiązuje się do procedur, np. 

wprowadzania Niebieskich Kart, niż faktycznego działania 
efektywnego; zresztą ilość Niebieskich Kart, co zastanawia-
jące, maleje. Nie pociągani są lub bardzo rzadko do odpo-
wiedzialności przedstawicieli służb lub sąsiedzi sprawców 
i  ofiar przemocy za zaniechania lub nieprzestrzeganie 
ustawy i przepisów stanowiących o obowiązku interwencji 
w przypadku stwierdzenia popełnienia przestępstwa. 

Z różnych powodów nie wprowadza się w życie przepi-
sów, które w  praktyce podniosłyby skuteczność działania 
służb, np. policja niezwykle rzadko bądź wcale nie realizuje 
zakazu zbliżania się do ofiar, najczęściej członków rodziny 
lub nakazu opuszczenia mieszkania przez sprawcę. Nadal 
najważniejsze wydaje się pytanie: jak właściwie dostrzegać, 

rozpoznawać i  skutecznie przeciwdziałać 
zjawiskom krzywdzenia dzieci i młodzieży? 

Kilka propozycji działania
Oto kilka propozycji: edukacja służb 

zakończona egzaminem i  wydaniem cer-
tyfikatu; edukacja rodziców – przy jedno-
czesnym stosowaniu konsekwencji wobec 
sprawców w  postaci na przykład pozba-
wienia praw rodzicielskich, czasowe zabie-
ranie dzieci do specjalistycznych rodzin za-
stępczych; wykorzystanie placówek wspar-
cia dziennego do zwiększania kontroli nad 
rodzicami łamiącymi prawo z  wykorzysta-
niem umiejętności pedagoga rodzinnego; 
konsekwencje służbowe, a  nawet karne 
wobec osób łamiących ustawę o przeciw-
działaniu przemocy w rodzinie.

Ważny jest powrót do sprawdzonych 
rozwiązań systemowych, jak na przykład 

wspomnianego programu „Szlakiem Zranionych Gniazd” 
i  korzystanie z dobrych praktyk z  innych ośrodków, miej-
scowości, organizacji, podniesienie rangi zespołów inter-
dyscyplinarnych poprzez podnoszenie kwalifikacji – człon-
kowie zespołu i grup powinni być poddawani egzaminom 
(certyfikat, studia podyplomowe). 

Warto odejść od akcyjności
Poza tym: wszechstronne wzmacnianie pracowników 

interwencyjnych, pracujących w obszarze przemocy; wpro-
wadzenie obowiązku superwizji i wynagrodzenia za pracę; 
dostępność psychologów; pokazywanie w  mediach pozy-
tywnych stron pomagania przez profesjonalistów ludziom 
dotkniętym przemocą. 

A  co najważniejsze: egzekwowanie art. 12 Kodeksy 
karnego, który brzmi: „Osoby, które w  związku z wykony-
waniem swoich obowiązków służbowych lub zawodowych 
powzięły podejrzenie o  popełnieniu ściganego z  urzędu 
przestępstwa z użyciem przemocy domowej, niezwłocznie 
zawiadamiają o tym policję lub prokuratora”. 

Odejście od akcyjności na rzecz ciągłej i konsekwentnej 
pracy w  obszarze przeciwdziałania przemocy w  rodzinie, 
środowisku może przynieść szybkie i spodziewane efekty. 
Podobnie, jak zatrudnienie wykwalifikowanych pracowni-
ków, w tym: terapeutów, socjologów i psychoterapeutów, 
w szkołach, placówkach wsparcia dziennego etc. 

Henryk Zabrocki

Koniec z aktywnością, a więcej konsekwencji!



4 Miesięcznik TPD w Koszalinie „Świat Dziecka”

Styczeń: podpisanie umów z samorządami – Dygowa, Świdwina, Kołobrzegu, Brzeżna, 
Manowa, Koszalina, Tychowa, Ustronia Morskiego, gminy Kołobrzeg i gminy Świdwin na 
prowadzenie przez koszaliński oddział TPD placówek wsparcia dziennego. 

Styczeń: wznowienie pracy Punktu Wsparcia Dziecka i  Rodziny w  Kołobrzegu, który 
swoim zasięgiem obejmuje: doradztwo, szkolenia, diagnozę i pomoc w sytuacjach kryzyso-
wych dla rodzin zastępczych i kandydatów na rodziców zastępczych. 

Styczeń: dokończenie przez fotografa Radosława Koleśnika i filmowca Marcina Golika, 
zapoczątkowanych w 2023 r. w koszalińskich ogniskach warsztatów z tworzenia treści do 
mediów społecznościowych w ramach projektu „Cyfrolatki 2.0.”. 

Styczeń: rozliczenie dotacji i programów realizowanych przez oddział i placówki w 2024 
r.; koszaliński oddział należy do wąskiego grona najaktywniejszych w kraju i w strukturze 
TPD, będąc inicjatorem wielu działań z zakresu dobrych praktyk.  

Luty: organizacja w Centrum Kultury 105 w Koszalinie gali podsumowującej, realizo-
wany koszalińskich ogniskach wspólnie z firmą Pepco, projekt „Cyfrolatki 2.0.”, w ramach 
którego powstało sześć filmów i wystawa fotograficzna.  

Luty: organizacja konferencji prasowej oddziału, dotyczącej konsekwencji wejścia w ży-
cie tzw. ustawy Kamilka, nowelizacji Kodeksu rodzinnego i opiekuńczego, wprowadzającej 
nowe standardy opieki nad dziećmi.  

Marzec: przedszkole TPD „Krasnale” w Lekowie otrzymało tytuł „Najlepszego w woje-
wództwie zachodniopomorskim” w plebiscycie czytelników konsorcjum medialnego Polska 
Press („Głos Koszaliński”).

Marzec: opracowanie i  wydanie przez oddział książki „Zasady mieszania barw”, za-
wierającej felietony z lat 2020-2024 Henryka Zabrockiego, opublikowane w miesięczniku 
„Świat Dziecka”; to tom drugi zbioru „Archipelag dobra” (2000).

Marzec: Muzyczny Dzień Kobiet z kwiatkiem i życzeniami dla pań pracujących w od-
dziale, przygotowany i  zorganizowany w  koszalińskim ognisku „Grono”, które sąsiaduje 
z biurem, przez rozśpiewaną męską część kadry.

Marzec: organizacja koncertu „Opowieści afrykańskich rytmów” w koszalińskim ogni-
sku „Zacisze” z udziałem jego podopiecznych; wydarzenie było podsumowaniem realizacji 
projektu – pod tym samym tytułem – sfinansowanego z programu „Społecznik”.

Kwiecień: dla ognisk w  koszalińskim „Ekonomie” odbył się konkurs „TPD Gotuje!”, 
przygotowany wspólnie z Domir Catering Adrianny Andrusieczko, którego laureaci wzięli 
udział w warsztatach kulinarnych w Pracowni „Żółtego Talerza” w Warszawie. 

Kwiecień: opracowanie i wydanie przez oddział albumu podsumowującego realiza-
cję projektu „Cyfrolatki 2.0.”; wydawnictwo dokumentuje kilkumiesięczną pracę z dziećmi 
i młodzieżą, zawiera zdjęcia i relacje z warsztatów, które odbyły się w koszalińskich ogni-
skach.

Kwiecień: omówienie wejścia w życie tzw. ustawy Kamilka, rezultatów kontroli w Pla-
cówce Opiekuńczo-Wychowawczej (POW) i  dyskusja nad aktualnościami – to wybrane 
punkty programu – pierwszego w 2024 r. – posiedzenia zarządu oddziału.  

Kwiecień: spotkanie w Koszalinie przedstawicieli prezydiów oddziałów TPD z Koszali-
na i Szczecina, obejmujące wizytę w przedszkolach, ogniskach i POW, a także omówienie 
zasad współpracy i planów Zachodniopomorskiego Oddziału Regionalnego.  

Kwiecień: udział przedstawicieli oddziału w  Ogólnopolskiej Konferencji Placówek 
Wsparcia Dziennego „SPOT-kajmy się. Idee przyszłości” w Warszawie, poświęconej historii, 
teraźniejszości, problemom, wyzwaniom i rozwojowi placówek.

Kwiecień: po ośmiu latach funkcjonowania w  podkoszalińskich Starych Bielicach, 
przeprowadzka POW do Koszalina; dla kilkanaściorga dzieci placówka realizuje zadania 
socjalizacyjne, specjalistyczno-terapeutyczne i interwencyjne. 

Kwiecień: udział drużyny POW, obok 400 dziewcząt i chłopców z 40 innych podobnych 
placówek w ogólnopolskich zawodach w piłkę nożną w Warszawie; najlepsi z najlepszych 
zagrali w wielkim meczu z gwiazdami polskiego footballu.  

Maj: wizyta przedstawicieli oddziału w  legnickim TPD, czyli kolejne w  ostatnich 
latach spotkanie reprezentantów zaprzyjaźnionych oddziałów, dotyczące nowych spo-
sobów opieki nad dziećmi i wsparcia wychowania młodzieży.   

Maj: w ramach obchodów Święta Rodziny, organizacja koncertu dla rodziców w wy-
konaniu przedszkolaków z koszalińskich placówek TPD; podobne wydarzenia odbyły się 
również w innych miejscowościach i przedszkolach.  

Czerwiec: oddział koszaliński, reprezentowany przez ognisko „Północ”, zajął II miejsce 
w III edycji konkursu „Zdrowo Nakręceni”, zorganizowanego przez Kulczyk Foundation na 
wideo prezentujące ideę „Żółtego Talerza”.

Czerwiec: 100. wydanie „Świata Dziecka”; wszystko o powstaniu, historii i  teraźniej-
szości miesięcznika Henryk Zabrocki streścił w zdaniu: „Realizacja tego pomysłu nie byłaby 
możliwa bez kreatywnych ludzi”. 

Czerwiec: każda akcja wywołuje reakcję, w protokole wizyty powinna znaleźć się rewi-
zyta, dlatego po pobycie koszalinian w Legnicy, delegacja legnickiego TPD została ugoszczo-
na na Pomorzu Środkowym, zapoznając się z działalnością koszalińskiego oddziału. 

Czerwiec: organizacja – wyczekiwanego przez dzieci – II Przeglądu Piosenki Przed-
szkolnej TPD w  Dźwirzynie pod Kołobrzegiem; koncert jest okazją do zaprezentowania 
umiejętności przedszkolaków z wielu różnych placówek.

Czerwiec: w  Polanowskim Ośrodku Kultury i  Sportu odbył się wernisaż ekspozycji 
fotograficznej Radosława Koleśnika i podopiecznych ognisk; prace powstały podczas reali-
zacji projektu „Cyfrolatki 2.0.” w pięciu koszalińskich ogniskach.

Czerwiec: przedstawiciele oddziału wzięli udział w Koszalińskim Festiwalu Organizacji 
Pozarządowych, który każdego roku jest okazją do prezentacji oferty placówek TPD i tego, 
co organizacja robi na co dzień i w jaki sposób wspiera dzieci i młodzież. 

Czerwiec: udany nie tylko początek, na rynku przed ratuszem, ale przede wszystkim 
przebieg akcji samorządowej „Bezpieczne wakacje”, z udziałem dzieci i młodzieży z placó-
wek TPD w Koszalinie; obok Sanepidu oddział był współorganizatorem inauguracji.  

Lipiec: aktywny udział przedstawicieli oddziału – połączony z występem podopiecz-
nych ogniska „Horyzont” – w gali nadania Izabeli Król, inicjatorce akcji „Gwiazdor”, tytułu 
Damy Orderu Uśmiechu; wydarzenie odbyło się w ośrodku TPD „Helenów”. 

TPD Koszalin: podsumowanie 2024 roku
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Lipiec: wizyta w  biurze oddziału prezydenta Koszalina; podczas spotkania Tomasz 
Sobieraj zapoznał się z propozycjami współpracy z największą w mieście, regionie i kraju 
organizacją pozarządową dbającą o dobro dzieci i młodzieży.

Wrzesień: przekazanie podopiecznym TPD 286 wyprawek szkolnych przez firmę GEA 
Tuchenhagen Polska i 20 plecaków szkolnych z pełnym wyposażeniem przez Parafię Ko-
ścioła Ewangelicko-Metodystycznego w Koszalinie.

Wrzesień: udział przedstawicieli TPD w akcji charytatywnej lepienia i sprzedaży piero-
gów z przeznaczeniem wpływów na pomoc powodzianom, zorganizowanej przez oddział, 
Fundację Zdążyć z Miłością, Pracownię Pozarządową i stowarzyszenie Majsternia.  

Wrzesień: w różnej formie TPD pomogło powodzianom z Nowego Kościoła na Dolnym 
Śląsku i Domu Kultury w Bardo. Na miejsce pojechał transport z darami, a przedstawiciele 
TPD spotkali się z dyrektorem miejscowej szkoły.

Wrzesień: decyzja o przedłużeniu adopcji na odległość, która trzy lata wcześniej była 
jednym z „75 dobrych uczynków na 75-lecie TPD w Koszalinie”. Za pośrednictwem misji 
salezjańskiej w Afryce oddział opiekuje się grupą dzieci z miasta Korr na północy Kenii.

Październik: nadanie imienia wybitnego działacza TPD Antoniego Szarmacha ognisku 
„Słoneczko” w Kołobrzegu, poprzedzone konferencją, podczas której przyjaciele wspomi-
nali nietuzinkową postać kołobrzeżanina.  

Październik: udział przedstawicieli oddziału w gali Dnia Organizacji Pozarządowych 
2024, która odbyła się w Filharmonii Koszalińskiej, wcześniej w realizacji filmu promujące-
go ideę NGO i lokalne środowisko społeczników.

Październik: udział przedstawicieli oddziału w  konferencji inaugurującej projekt 
„Zdrowy przedszkolak w zdrowej gminie”, realizowany w gminie Kołobrzeg wspólnie z Uni-
wersytetem Szczecińskim i kilkoma samorządami z Polski i Niemiec.

Październik: udział przedstawicielka oddziału w  drugim Forum Fundacji Orange 
w Warszawie, którego gościem była Martyna Wojciechowska, dziennikarka, podróżniczka 
i aktywistka społeczna, połączonym z warsztatami i prelekcjami.

Październik: udział przedstawicieli oddziału w konferencji „Zdrowie od Małego”, zor-
ganizowanej przez Zachodniopomorskie Centrum Onkologii w Szczecinie, adresowanej do 
nauczycieli i organizacji działających na rzecz dzieci i młodzieży.  

Listopad: wznowienie koncertów jesiennych „TPD – dziękuje Przyjaciołom!” – organi-
zacja w Clubie 105 Centrum Kultury 105 w Koszalinie wieczoru poezji i muzyki „Miłość to 
dobry człowiek” z utworami Grzegorza Szafoniego. 

Listopad: pożegnanie – w wieku 99 lat – Mieczysława Główczewskiego, zasłużonego 
działacza TPD, wieloletniego sekretarza oddziału, pioniera koszalińskiej oświaty, wycho-
wawcy i opiekuna dzieci i młodzieży, oddanego idei wspierania najmłodszych.  

Listopad: przyznanie kolejnych „Certyfikatów Anioła – Anioły są wśród nas” aktywist-
kom społecznym: Marii Jurdze, Elżbiecie Korżel i Marii Poprawskiej, a kilka tygodni później 
Alicji Andrzejewskiej, przewodniczącej Głównej Komisji Rewizyjnej TPD. 

Listopad: udział Henryka Zabrockiego w konferencji „Nie – Przemocy, Tak – Pomocy”, 
zorganizowanej w  Szczecinie, z  wystąpieniem „Przeciwdziałanie przemocy w  rodzinie – 
analiza, profilaktyka, wskazania – na podstawie działalności TPD w Koszalinie”. 

Listopad: posiedzenie zarządu oddziału, zorganizowane po raz pierwszy w Centrum 
Kultury Studenckiej Kreślarnia, poświęcone przestrzeganiu praw dziecka w Polsce i podsu-
mowaniu działań zrealizowanych w 2024 r. i zaplanowaniu aktywności na 2025 r. 

Listopad: inauguracja i  promocja na szczeblu krajowym i  lokalnym ogólnopolskiej 
kampanii TPD #wiemcorobić, poświęconej przeciwdziałaniu zagrożeń sieciowych, z moc-
nym koszalińskim akcentem w mediach. 

Listopad: obchody 30-lecia ogniska TPD w Świdwinie, jednego z najstarszych w kraju 
i podziękowania dla pracującej w nim od 20 lat pedagożki Marzeny Kostrzewy-Wisłockiej, 
które poprzedziły... likwidację ogniska przez burmistrza Świdwina Piotra Felińskiego.   

Grudzień: złożenie ofert na prowadzenie przez oddział placówek wsparcia dziennego 
do samorządów – Dygowa, Świdwina, Kołobrzegu, Brzeżna, Manowa, Koszalina, Tychowa, 
Ustronia Morskiego, gminy Kołobrzeg i gminy Świdwin. 

Grudzień: nagranie przez dzieci i pracowników TPD kolędy, napisanej przez Monikę 
Korpowską, socjoterapeutkę z ogniska „Północ”, premiera i promocja utworu w Radiu Ko-
szalin i przygotowanie do niego teledysku dostępnego na youtube.pl.

Grudzień: opracowanie i wydanie przez oddział książki z materiałami pokonferencyj-
nymi „Świat dziecka w obliczu współczesnych zagrożeń”; to 15 wydawnictwo przygotowane 
lub współredagowane przez koszalińskie TPD. 

Grudzień: w świątecznej atmosferze i wielu różnych miejscach przekazanie dzieciom 
ponad 1,4 tysiąca paczek w  ramach ogólnopolskiej akcji Gwiazdor, zainicjowanej przez 
Izabelę Król i realizowanej przez darczyńców z firm ubezpieczeniowych.    

Grudzień: udział przedstawicieli oddziału w konferencji Fundacji Rozwoju Dzieci im. 
Jana Amosa Komeńskiego „Najmłodsi.pl. O jakości opieki i edukacji dzieci w wieku do lat 
3”, poświęconej wprowadzeniu standardów opieki i edukacji w żłobkach. 

Grudzień: organizacja koncertu z okazji Gwiazdora 2024 i występ 200 przedszkolaków 
z kołobrzeskich placówek TPD pod nazwą „Rodzinne Kolędowanie – Gwiazdo świeć, kolę-
do leć” w Regionalnym Centrum Kultury w Kołobrzegu. 

Grudzień: sukces kolejnej edycji zbiórki prezentów – zamiast zakupu biletów wstępu 
– dla podopiecznych i placówek oddziału podczas Mikołajkowej Gali Tańca, zorganizowa-
nej przez Szkołę Tańca King Dance w Koszalinie.

Grudzień: koncert mikołajkowy dla przedszkolaków z regionu świdwińskiego w Cen-
trum Kultury w Brzeżnie, dokąd Mikołaj przywiózł upominki i prezenty zebrane i przekaza-
ne w ramach kolejnej edycji ogólnopolskiej akcji Gwiazdor.

Grudzień: zdobycie pierwszej nagrodę za stroik przez ognisko „Przystań” i pierwszej 
nagrody za szopkę przez „Grono” podczas XXXV Konkursu na Najpiękniejszą Szopkę Bożo-
narodzeniową, zorganizowanego przez Oddział Okręgowy TPD w Legnicy. 

Grudzień: organizacja trzeciego – po Kołobrzegu i w Brzeżnie – koncertu mikołajkowe-
go z udziałem przedszkolaków, tym razem koszalińskich placówek TPD, w Teatrze Muzycz-
nym Adria, również w ramach akcji Gwiazdor 2024.

oprac. (mg)
Fot. Marcin Golik, Radosław Koleśnik, archiwum TPD Koszalin
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Grudniowe – ostatnie w  2024 r. – posie-
dzenie zarządu koszalińskiego oddziału 
Towarzystwa Przyjaciół Dzieci (TPD) było 
między innymi okazją do przyznania 

i wręczenia odznaczeń i godności. Prezydium zarządu 
uhonorowało odznaką TPD „Przyjaciel Dziecka”: Mo-
nikę Zawadzińską-Sowę, nauczycielkę z przedszkola 
„Przyjaciel Dziecka” w Koszalinie, Angelikę Szczygieł, 
pedagożkę z  Placówki Opiekuńczo-Wychowawczej 
(POW) TPD w Koszalinie i Kacpra Rudaka, społeczne-
go samorzecznika osób w spektrum autyzmu. 

Zarząd przyznał również nagrodą specjalną „Przyjaciela 
Dziecka” Małgorzacie Szewczyk, od wielu lat współpracu-
jącej z  TPD psycholożce, która specjalizuje się w  diagno-
zowaniu dzieci – podopiecznych placówek organizacji 
– z  autyzmem, Zespołem Aspergera i  ADHD. Nagrodę 
otrzymał również Piotr Kościński, prezes firmy Pralnia RMK, 
długoletni sponsor i  przyjaciel POW. Placówka zmieniła 
siedzibę i po ośmiu latach funkcjonowania w podkoszaliń-
skich Starych Bielicach w  połowie 2024 r. przeniosła się 
do Koszalina.   

Awanse dla nauczycieli
Nagrody wręczyli: Zygmunt Pyszkowski, wiceprezes 

Zarządu Głównego TPD w Warszawie i prezes Zachodnio-
pomorskiego Oddziału Regionalnego (ZOR) w Szczecinie, 
Henryk Zabrocki, prezes koszalińskiego oddziału TPD 
i  Beata Bilska, wiceprezeska oddziału, a  równocześnie 
dyrektorka POW. To samo grono wręczyło akty nadania 
stopnia nauczyciela mianowanego; egzamin poprzedza-
jący przyznanie awansów kilka miesiące wcześniej zdały 
pracownice placówek w różnych miejscowościach regio-
nu koszalińskiego: Emilia Zgorzałek, Kinga Kricka i  Kata-
rzyna Giemza.

Dziękując za odznaczenie, Kacper Rudak – w  krótkim 
wystąpieniu – odwołał się do swoich doświadczeń: – Jako 
osoba w spektrum miałem problemy na przestrzeni całej swojej 
edukacji, zarówno w szkole podstawowej, jak i później w gimna-
zjum. W szkole średniej również miałem kłopoty ze znalezieniem 
zrozumienia u rówieśników. Nie potrafiłem się z nimi dogadać. 
Często śmialiśmy się z różnych rzeczy, mieliśmy inne poczucie hu-
moru, sposób odbioru i interpretacji rzeczywistości. 

Poruszające słowa Kacpra
– Ciągle się nie rozumieliśmy – podkreślił samorzecznik. – 

Rozmijaliśmy się w zainteresowaniach. Dla kolegów ważne były 
samochody, istotna piłka nożna. A dla mnie na przykład – komu-
nikacja miejska, do dzisiaj jeżdżę autobusami. Na wiele spraw, 
rzeczy patrzę inaczej. Zdarzało się, że dokuczano mi, byłem obra-
żany, wykluczany. Nie potrafiłem obronić się przed agresją słow-
ną i fizyczną. Myślę, że w podobnej sytuacji albo znacznie gorszej 
jest mnóstwo młodych ludzi z różnych powodów.

Kacper Rudak zwrócił uwagę na zdarzające się sytuacje, 
które zwłaszcza w  szkołach nie powinny mieć miejsca: 
– Słyszę od ludzi, z  którymi spotykam się, rozmawiam, że ktoś 
dostał naganę z  zachowania, bo – w  ocenie nauczycieli – był 
niegrzeczny, autystyczny. Ale z  czego to niezrozumienie wynika? 
Lubię chodzić w  kółko, to moje zachowania autostymulujące. 
W szkole interesowałem się pociągami, więc wymyślałem nieist-
niejące trasy kolejowe z  jednego końca świata na drugi. W ten 
sposób się uspokajałem. Czy to przeszkadza innym? Może, więc 
nie wszystko, co robimy jest akceptowane, choć o to zabiegamy. 

Bo każdy z nas jest inny
– Co jest najważniejsze? – zapytał samorzecznik. – Żeby 

dzieciom i  młodzieży w  spektrum autyzmu dać akceptację. Nie 
wszyscy wszystkich muszą lubić. Sam nie wszystkich lubię, nie 
z każdym chciałbym się zaprzyjaźnić. Dajmy sobie wzajemnie tyle 
zrozumienia, ile potrafimy ofiarować. 

– Jesteśmy dopiero na początku naszej pracy z  osobami 
w spektrum autyzmu – mówił Henryk Zabrocki po zakończe-
niu wystąpienia Kacpra Rudaka. – Ale nawet teraz, po tym, 
co powiedział Kacper, czuję między nami energię, która da siłę 
i wytrwałość do zmian. Coraz więcej młodych ludzi ma specjalne 
potrzeby. Jako organizacja chcemy na nie odpowiadać, ale także 
realizować zadania integracyjne i właśnie, o tym mówił Kacper, 
sprzyjać akceptacji. Każdy z nas jest inny. 

Sporo miejsca podczas spotkania zajęła dyskusja o rosną-
cej skali przemocy w rodzinie, środowisku, przemocy rówie-
śniczej i o niesprawności systemu przeciwdziałaniu zjawisku. 
Winicjusz Staszewski, radca prawny współpracujący z  TPD, 
powiedział: – Problem tkwi w  nas, ludziach, w  społeczeństwie. 
W sposobie działania i postępowania organów ścigania. 

Kto i dlaczego nie daje przykładu
– Jeżeli prowadzę postępowanie, zawiadomienie o popeł-

nieniu przestępstwa wobec nieletniej dziewczyny, która była 
molestowana przez partnera i jego brata, a policja przesłuchu-
je tylko tego partnera i  nie daje wiary dziewczynie, po czym 
umarza postępowanie, to jak ma czuć się poszkodowana? – 
kontynuował radca. 

– Jaki jest stopień wiarygodności instytucji? – postawił py-
tanie, na które spróbował też odpowiedzieć: – Jak można 
przejść obojętnie wobec sytuacji, kiedy prowadzę postępowanie 
wobec dłużnika alimentacyjnego, a policjanci piszą w odmowie 

wszczęcia śledztwa, że przecież ten ojciec spotyka się z dzieckiem 
raz na kilka miesięcy i kupuje mu jogurty i batoniki. 

– Znamy prawa dziecka i  je respektujemy – podkreślił 
Winicjusz Staszewski. – Stąd wniosek do prezesów [oddzia-
łu koszalińskiego i  zachodniopomorskiego – dop. red.]: 
zaprośmy na spotkanie policjantów, prokuratorów, sędziów 
i powiedzmy im, chociaż zapewne to wiedzą, jak jest i jak powin-
no być. Te osoby powinny świecić przykładem. Czasami jestem 
przerażony tym, co spotykam na swojej drodze zawodowej. 

Krajobraz przed rocznicami
Zygmunt Pyszkowski kilkakrotnie do osób uczestniczą-

cych w  posiedzeniu zaadresował słowa: „Jesteście ważni 
tak, jak to, co robicie”, mając na uwadze nie tylko działania 
w 2024 r., ale całokształt dokonań koszalińskiego i zachod-
niopomorskiego oddziału. Ten ostatni w 2025 r. obchodzi 
80-lecie powstania. Tak samo znacząca rocznica w Koszali-
nie przypada na 2026 r. 

– Wiele jest osób, które nie robią nic w  zakresie integracji, 
przeciwdziałania przemocy, respektowania praw dziecka – 
podkreślił prezes ZOR. – Nie mogę tego powiedzieć o  was 
– zwrócił się do gospodarzy. – Jesteście ważną częścią orga-
nizacji, ludźmi świadomymi potrzeb dzieci i oczekiwań dorosłych. 
Nie każdemu jesteśmy w stanie pomóc, pamiętajmy jednak, że 
nasze działania powinny co najmniej łagodzić skutki, muszą za-
pobiegać. Róbmy wszystko, żeby dzieci były szczęśliwe, zadbane, 

Wnioski końcowe z posiedzenia zarządu oddziału
1. Przyjęcie, na podstawie wystąpień, dyskusji i wniosków, stanowiska w  formie petycji w  sprawie postrzegania 

i przestrzegania praw dziecka.
2. Powołanie zespołu ds. pomocy dziecku i rodzicom w sytuacjach kryzysowych, szczególnie, gdy dobro dziecka jest 

zagrożone, a jego prawa nieprzestrzegane, również instytucjonalnie i systemowo.
3. Przyjęcie jako zadania uzupełnienie składu kadrowego zespołu Społecznych Rzeczników Praw Dziecka w oddziale 

koszalińskim.
4. Podjęcie decyzji o wznowieniu organizowania Sejmików Dzieci i Młodzieży, ze szczególnym naciskiem na ogniska 

i koła terenowe.
5. Przyjęcie jako zadania priorytetowego wprowadzania do zakresu działalności organizacji wątków i problemów 

dotyczących sytuacji i potrzeb osób dorosłych w spektrum autyzmu. 
6. Przyjęcie projektu organizacji konferencji naukowej i wydanie publikacji pokonferencyjnej o przestrzeganiu praw 

dziecka.
7. Przyjęcie propozycji prowadzenia cyklicznych spotkań/warsztatów dla dzieci i rodziców na temat praw dziecka.
8. Przygotowanie dokumentu tekstowego prezentującego przebieg posiedzenia, z najważniejszymi punktami progra-

mu i z możliwością wykorzystania jego treści w mediach, również miesięczniku oddziału „Świat Dziecka”.
9. Zwiększenie zakresu publikacji dotyczących przeciwdziałania przemocy w mediach oddziału koszalińskiego TPD.

„Jesteście ważni tak, jak to, co robicie”



Numer 1 (107) Styczeń 2025 7

zdrowe, spokojne o  przyszłość swoją, rodziny. Im mniej mają 
trosk, tym szybciej mogą się rozwijać – o tym też warto pamiętać. 
Wszyscy nawzajem jesteśmy sobie potrzebni.

Poniżej minimum socjalnego
W  swoim wystąpieniu Henryk Zabrocki postawił nieco 

prowokacyjne pytanie: „Czy po 105 latach od powstania, 
TPD wciąż jest potrzebne dzieciom”, na które w ciągu kil-
kunastu minut udzielił odpowiedzi posługując się wieloma 
trafnymi obowiązkami: – Tak, ponieważ organizacja skutecznie 
reprezentuje interesy dzieci, szczególnie wtedy, gdy dzieje się im 
krzywda, kiedy łamane są ich prawa. 

– Po co powstaliśmy? Żeby ulżyć życiu najmłodszych, wyrównać 
szanse młodych ludzi i czuwać nad przestrzeganiem praw dziecka – 
przypomniał prezes. – A jak jest dzisiaj? 2,5 miliona Polaków żyje 
poniżej minimum niezbędnego do egzystencji, a 1,7 miliona osób 
poniżej minimum socjalnego. W 2023 r. co 15 Polak żył w skraj-
nej biedzie, połowa rodaków borykała się z  różnymi formami 
wykluczenia. Dane wskazują, że z  jednej strony „wzrasta poziom 

uposażenia” obywateli, a z drugiej strony – systematycznie rośnie 
przepaść pomiędzy ludźmi zamożnymi i ludźmi biednymi. Po prostu 
biednymi, przywróćmy właściwe znaczenie tego słowa. 

Znaczny wzrost ubóstwa
A  jak to wszystko ma się do dzieci? Henryk Zabrocki: 

– Według raportu Polskiego Komitetu Europejskiej Sieci Prze-
ciwdziałania Ubóstwu w  2024 r. odnotowano znaczny wzrost 
ubóstwa skrajnego wśród dzieci – z 5,7 proc. do 7,6 proc., czyli 
aż o ponad pół miliona najmłodszych. Trudna jest sytuacja ro-
dzin z dziećmi z niepełnosprawnościami. Dlatego TPD pozostaje 

niezbędnym ogniwem w przestrzeni działania i przeciwdziałania 
negatywnym zjawiskom społecznym. 

Prezes przypomniał, co stanowi „Statut TPD” (w punkcie 
2): „Towarzystwo jest rzecznikiem dziecka, chroni i promuje 
jego prawa z poszanowaniem praw i obowiązków jego rodzi-
ców, opiekunów oraz innych odpowiedzialnych za nie osób”. 

– Prawa dziecka są najważniejsze – podkreślił Henryk Za-
brocki. – Łatwo dostrzec i przekonać się na przykładach, że wy-
konujemy wielką pracę na rzecz dzieci, zwłaszcza tam, gdzie nie 
do końca funkcjonuje państwo, a i rodzice nie zawsze wywiązują 
się ze swoich powinności.

Ochrona, opieka i troska
Prezes, który na tym stanowisku zasiada z krótką prze-

rwą ponad 30 lat, a w organizacji działa od ponad 40 lat, 
przypomniał również, że tożsamość TPD kształtowana jest 
w oparciu o następujące zasady: równości szans wszystkich 
dzieci do wychowania w rodzinie oraz dostępu do nauki, 
opieki zdrowotnej, kultury, odkryć technicznych, rozwo-

ju perspektyw zdrowotnych, sprawiedliwego, równego 
traktowania, poszanowania podmiotowości i  godności, 
tolerancji i  szacunku dla drugiego człowieka, solidarności 
i ochrony praw pokrzywdzonych i dyskryminowanych.

– Działamy w zgodzie z obowiązującymi w Polsce przepisami 
prawa krajowego i  międzynarodowego, w  dialogu społecznym 
z  władzą publiczną – dodał Henryk Zabrocki. – W  ochronie 
praw dziecka nie chodzi wyłącznie o  przestrzeganie prawa, 
choć to dużo, lecz zawsze o człowieka i jego, szeroko rozumiane, 
dobro. Dziecko wymaga prawa do rozwoju, wychowania, życia 
w społeczeństwie. Oczekuje szczególnej – właściwej dla różnych 

okoliczności – ochrony, opieki, troski, osłony prawnej o to zarów-
no przed, jak i po urodzeniu.

Fasadowość nie służy dziecku
W podsumowaniu swojego wystąpienia, prezes kosza-

lińskiego oddziału stwierdził: – Pomimo zwiększenia świado-
mości społecznej o potrzebach i prawach najmłodszych, licznych 
zmian przepisów, rozmaitych akcji, poprawy związanej z powsta-
niem wielu organizacji pozarządowych zajmujących się prawami 
dziecka, ciągle, niestety, mamy do czynienia z fasadowością. To 
ma przełożenie nie tylko na sytuację ogólną dziecka, lecz również 
na życie rodziny, funkcjonowanie jednostki w  społeczeństwie, 
działalność instytucji i całego systemu wsparcia dziecka. 

W ocenie Henryka Zabrockiego, w środowiskach panuje 
przekonanie, że „wszyscy wszystko wiedzą o prawach dziec-
ka”, ponieważ to temat często i szeroko obecny w mediach, 
przestrzeni publicznej. 

– Tymczasem jest tak, że niekoniecznie wszyscy rozumieją 
i  przestrzegają tego, o  czym mówią – zaznaczył prezes. – Co 

mam na myśli? Choćby brak respektowania praw ucznia przez 
nauczycieli; na przykład, żeby nie było dwóch klasówek dziennie, 
robi się tak zwane kartkówki. Trudno wychować w  ten sposób 
młodego człowieka z szacunkiem do prawa.

Na świecie dzieci giną
Na zakończenie prezes przypomniał sześć najpoważniej-

szy naruszeń praw dziecka, do których ONZ zalicza: zabija-
nie bądź okaleczanie dzieci (2010-2019 – 170 tys. ataków 
na dzieci), przemoc seksualną, uprowadzenia, odmowę 
dostępu do pomocy humanitarnej, rekrutacja do grup 
zbrojnych, ataki na szkoły i szpitale. W 2023 r. 20 tys. dzieci 
zostało zabitych i rannych. 

– Przywykliśmy już do informacji, że w  czasie nalotów ro-
syjskich na miasta ukraińskie zginęło na przykład troje dzieci, 
a  pięcioro zostało rannych – powiedział Henryk Zabrocki. 
– Ale przecież za tymi statystykami stoją dramaty i  traumy po-
jedynczych ludzi; to nie tylko newsy w  wiadomościach, to czyjś 
dom, rodzina, a niekiedy wszystko, co ma lub miał. Dlatego nie 
możemy niczego zaniedbywać. 

– Z doświadczenia i praktyki wiemy, że warto i trzeba do prze-
strzegania praw dziecka wracać i poddawać ten proces analizie 
– zachęcał prezes. – Powoli, ale jednak, w bilansie ogólnym, 
co napawa nas optymizmem, sytuacja najmłodszych poprawia 
się, na przykład w zakresie lepszej ochrony przed przemocą sek-
sualną, podmiotowego traktowania przed sądem w  sprawach 
rozwodowych. Coraz rzadziej też słyszymy, że klapsy to tylko 
forma upomnienia. 

Magdalena Grzybowska
Fot. Marcin Golik

Relacja fotograficzna z posiedzenia – str. 8

Po co nam prawo, które nie działa?
Sytuacja dotycząca przemocy, zwłaszcza w rodzinie, szczególnie w odniesieniu do dzieci i młodzieży i przestrzegania 

praw najmłodszych, w tym praw podstawowych dla człowieka jako jednostki społecznej, w ostatnich latach uległa po-
ważnemu i widocznemu pogorszeniu. Wskazują na to wszystkie dostępne statystyki i rezultaty badań i ankiet przepro-
wadzonych przez uczelnie, ośrodki badawcze, instytucje do tego celu powołane i organizacje pozarządowe, na przykład 
TPD. Wydaje się, że najmniej widzą i wiedzą osoby decydujące o kształcie systemu przeciwdziałania przemocy. 

System nie funkcjonuje lub działa w  mocno ograniczonym zakresie – tak można powiedzieć w  największym 
skrócie. Ta sytuacja wymaga nie uproszczenia, lecz usprawnienia. Nic nie wskazuje na to, by miała ulec poprawie. 
Uzasadnione wątpliwości, które towarzyszą wdrażaniu i realizacji tzw. ustawy Kamilowej, są przykładem na to, że 
modyfikowanie istniejącego prawa bez szerokich konsultacji społecznych, modelowania projektowanych zmian 
i przewidywania skutków, prowadzi w głąb labiryntu niejasności i nieporozumień.  

Mamy ustawę, z którą dzisiaj nie wiadomo, co zrobić. Nie stanowi ani rozwiązania systemowego, ani doraźnego. 
Nie wprowadza integralności wsparcia, nie ustanawia niezbędnych dla przeciwdziałania przemocy nowych procedur. 
Jeżeli kogokolwiek chroni to wyłącznie, podobnie jak rozstrzygnięcia wcześniejsze, urzędników przed konsekwencjami 
zaniechań, zaniedbań, braku odpowiedzialności za decyzje wynikające z braku wiedzy i niekonsekwencji zapisów prawa.

Piotr Pawłowski
przewodniczący Rady Programowej koszalińskiego oddziału TPD
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Rozmawialiśmy o priorytetach działalności TPD
Fot. Marcin Golik

Spotkanie rozpoczął Henryk Zabrocki, prezes koszalińskiego oddziału TPD, który mówił między innymi o dzia-
łaniach zrealizowanych w 2024 r. i zaplanowanych na 2025 r. 

W części artystycznej wystąpiła formacja z ogniska „Północ”, którą opiekują się wychowawczynie: Danuta Za-
browarna i Monika Korpowska. Ta ostatnia jest autorką wykonywanych przez zespół utworów. 

Kacper Rudak, samorzecznik osób w spektrum autyzmu, otrzymał od Beaty Bilskiej, wiceprezes TPD w Koszali-
nie i Zygmunta Pyszkowskiego, prezesa zachodniopomorskiego TPD, odznakę „Przyjaciela Dziecka”.

Prezesi w towarzystwie osób nagrodzonych; poza Kacprem Rudakiem to również pracownicy TPD: Monika Za-
wadzińska-Sowa z przedszkola „Przyjaciel Dziecka” i Angelika Szczegieł z Placówki Opiekuńczo-Wychowawczej. 

Zebranie zarządu było również okazją do wręczenia aktów nadania na stopień nauczyciela mianowanego. Eg-
zamin poprzedzający przyznanie awansów zdały (od lewej): Emilia Zgorzałek, Kinga Kricka i Katarzyna Giemza.

Po raz pierwszy posiedzenie zarządu oddziału odbyło się w Centrum Kultury Studenckiej Kreślarnia. Zaprosze-
nie do udziału w rozmowach o priorytetach działalności TPD przyjęło kilkudziesięcioro gości. 

Justyna Szymańska, główna księgowa oddziału, przedstawiła jego kondycję finansową, przygotowaną w opar-
ciu o  analizę wpływów i  wydatków. – Mimo wzrostu kosztów w  wielu obszarach, sytuacja jest dobra, stabilna  
– zapewniła księgowa.  

Justyna Basiejko, koordynatorka placówek w powiecie kołobrzeskim i świdwińskim, odpowiedzialna również 
za przebieg Gwiazdora, przedstawiła przygotowania do akcji 2024. Do podopiecznych trafiło ponad 1,4 tysiąca 
paczek od darczyńców. 
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Dwie grupy dzieci tworzą przedszkole koszalińskiego 
TPD „Muszelka” w  Grzybowie niedaleko Kołobrzegu. 
Pierwsza to „Delfinki”, druga to „Raczki”. U  „Racz-
ków” przed świętami panowała niezwykła atmosfera. 
W pierwszej kolejności przygotowania do Wigilii, czyli 
sprzątania i porządki w placówce wypełniły dni upły-
wające do 24 grudnia 2024 r. Emilia Zgorzałek, na-
uczycielka grupy, przyznaje, że ostatni miesiąc roku był 
„magicznym grudniem”, ale też, że pierwsze przymiarki 
do świąt odbyły się już w... listopadzie. 

– Każdego roku mamy świadomość, że to najpiękniejszy 
czas – przyznaje Emilia Zgorzałek. – Nie chcemy stracić ani 
chwili z tego, co najcenniejsze, a więc wielkiego, przyjemnego 
i rodzinnego, bo przecież tworzymy coś na kształt przedszkolnej 
rodziny, oczekiwania na pierwszą gwiazdkę, Wigilię, spotkania 
z najbliższymi. Dlatego prace rozpoczęliśmy z końcem listopa-
da. Wspólnie przygotowaliśmy salę. Gdy już wszystko zalśniło, 
zabawki zostały uporządkowane, choinka ubrana, pierniczki 
udekorowane, a napisaliśmy listy do Laponii i nie pozostało 
nam nic innego, jak poczekać na wizytę wyjątkowego gościa.

To oczekiwanie w różnych miejscach rozmaicie wy-
pada. Nie wszystkie dzieci są dość cierpliwe, a Mikołaj 

przecież ma do pokonania setki kilometrów i  do od-
wiedzenia tysiące domów. Jednak maluchy z Grzybowa 
umieją czekać, co więcej: potrafią czas oczekiwania wy-
korzystać, choćby na naukę wykonywania oryginalnych 
i  barwnych bożonarodzeniowych dekoracji i  przyrzą-
dzania świątecznych potraw. Oczekiwanie i duża cier-
pliwość opłaciły się, o czym opowiada Emilia Zgorzałek: 
– Mikołaj, tak, ten najprawdziwszy z prawdziwych i tak, pro-
sto z Laponii odwiedził również nasze dzieci i przedszkole. 

Maluchy obdarował wspaniałymi prezentami, które 
wywołały uśmiech i mnóstwo radości. Było wesoło, kie-
dy przedszkolaki energicznie i niezwłocznie, przystąpi do 
rozpakowywania paczek. – Upominki nie były najważniejsze, 
mimo to stały się ważnym punktem spotkania – tłumaczy 
Emilia Zgorzałek z  uśmiechem. – Jednak najcenniejsze dla 
wszystkich było bycie razem tego dnia. Wspólnie z  rodzicami 
przygotowaliśmy przedszkolną Wigilię, jak podpowiada trady-
cja podzieliliśmy się opłatkiem, skosztowaliśmy świątecznych po-
traw i smakołyków, popłynęły kolędy – dodaje nauczycielka. 

Prezenty przyjechały do Grzybowa w ramach ogól-
nopolskiej akcji Gwiazdor, w  której TPD uczestniczy 
od wielu lat.                                  Fot. Emilia Zgorzałek

Grudzień ubiegłego roku w  naszej grupie [„Sówek” 
koszalińskiego przedszkola TPD „Przyjaciel Dziecka” – dop. 
red.] był wyjątkowo magiczny. Przez cały miesiąc towarzy-
szyła nam świąteczna atmosfera, a  mnóstwo ciekawych 
zajęć sprawiło, że czas płynął wszystkim bardzo szybko. 
Naszą przygodę z grudniem i świętami rozpoczęliśmy od 
wizyty w  ognisku „Grono” [znajdującym się także w  Ko-
szalinie], gdzie odbyły się pyszne warsztaty kulinarne. 
Dzieci z zapałem ozdabiały pierniczki, tworząc prawdziwe 
dzieła sztuki. Każdy piernik był inny i pełen fantazji. Kolejne 
warsztaty odbyły się już w naszym przedszkolu. 

Tym razem gościliśmy mamę Antka, która przepro-
wadziła zajęcia plastyczne. Z  kolorowych sznurków 
tworzyliśmy przepiękne ozdoby choinkowe. Było kolo-
rowo, twórczo i  przyjemnie. Na zimowo-świątecznym 
spotkaniu rodzinnym dzieci miały okazję zaprezento-

„Motylki”: warsztaty przed 
wspólną zabawą dzieci
Tuż przed wizytą Świętego Mikołaja, w  przedszkolu ko-

szalińskiego TPD „Motylki” w  Manowie odbyły się warsztaty 
bożonarodzeniowe dla dzieci i  ich rodziców. Było: kolorowo, 
pomysłowo, kreatywnie i twórczo. Ale przede wszystkim inte-
gracyjnie. Okazało się nie pierwszy raz, że wspólne działania 
przynoszą interesujące efekty. Zwłaszcza, kiedy mamy do czy-
nienia z pracami manualnymi.

A tak było tym razem. – W przyjemniej i świątecznej atmos-
ferze uczestnicy odkrywali swoje i wzajemne talenty plastyczne 
– mówi Urszula Drąg, nauczycielka „Motylków”. – Dzięki 
udanej współpracy powstały urokliwe bombki, choinki i  inne 
ozdoby, które z pewnością przydadzą się w domach i w przed-
szkolu. Oczekiwanie przyniosło w  końcu rezultat – pojawił się 
u nas Święty Mikołaj.

Mikołaj nieodmiennie wzbudza emocje, nie tylko 
u  dzieci, to naturalne, ale również u  dorosłych, którzy 
z  własnego dzieciństwa pamiętają, co oznacza przyjście 
nobliwego starszego pana z  siwą brodą, czerwonym ku-
brakiem i  workiem z  prezentami. – Mikołaj obdarował 
dzieci drobnymi upominkami – dodaje Urszula Drąg. – Był to 
niezwykle pożytecznie spędzony czas. Dziękujemy wszystkim za 
udział w warsztatach i wspólnej zabawie.

Fot. TPD Manowo

Manowo: Gwiazdor odwiedził 
„Motylki” i wręczył prezenty

Nie mogło być inaczej: Święty Mikołaj odwiedził rów-
nież dzieci z  przedszkola koszalińskiego TPD „Motylki” 
w  Manowie. Wszystko za sprawą ogólnopolskiej akcji 
Gwiazdor, organizowanej i  koordynowanej przez Izabelę 
Król, przedstawicielkę pracowników i  formy branży ubez-
pieczeniowej, która każdego roku dba, by dzieci, także 
z  TPD, miały radość z przyjmowania prezentów przygoto-
wanych przez darczyńców i dostarczonych przez wolonta-
riuszy z całej Polski.  

Urszula Drąg, nauczycielka „Motylków” relacjonuje: 
– Przed świętami trwały u  nas przygotowania na przyjęcie 
tego szczególnego gościa. Święty Mikołaj jak zawsze nikogo 
nie zawiódł. Paczki od Gwiazdora wywołały u  dzieci uśmiech; 
ich marzenia zostały spełnione. Dziękujemy wszystkim, którzy 
przyczynili się do tego, aby dzieci mogły przeżyć te wyjątkowe 
chwile. Na nowy rok już planujemy w  przedszkolu wiele inte-
resujących zajęć.  

Fot. TPD Manowo

wać swoje talenty muzyczne i  taneczne. Z  wielką ra-
dością wystąpiły przed rodzicami, co wprowadziło nas 
w jeszcze bardziej świąteczny i podniosły nastrój. A po 
występach przyszedł czas na wspólne tworzenie. 

Dzieci, ponownie wspólnie z  rodzicami, uczest-
niczyły w  warsztatach plastycznych, podczas których 
stworzyły brokatowe gwiazdeczki. Na koniec udeko-
rowaliśmy naszą przedszkolną choinkę, dodając jej 
świątecznego blasku. Cały grudzień był pełen radości 
i  zaangażowania. Dzieci z  entuzjazmem uczestniczyły 
w zajęciach, a świąteczna atmosfera towarzyszyła nam 
na każdym kroku. Wspólne tworzenie, śpiewanie, tań-
czenie i zabawy sprawiły, że ten miesiąc był szczególny 
i na długo pozostanie w naszej pamięci.

Dominika Badyna
Fot. TPD Koszalin

„Muszelka”: świąteczne spotkanie ze Świętym Mikołajem

„Przyjaciel Dziecka”: pracowity grudzień 2024
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W Radiu Koszalin o akcji Gwiazdor
Wychowawcy i koordynatorzy działalności placówek wspar-

cia dziennego TPD ze Świdwina, Kołobrzegu i Koszalina: Justyna 
Basiejko i  Krzysztof Kretkowski, byli gośćmi porannej audycji 
„Studio Bałtyk Koszalin” na antenie Radia Koszalin. Rozmowa 
dotyczyła kilku tematów aktualnych w grudniu 2024 r.  

Goście Anny Popławskiej mówili przede wszystkim o pisa-
niu tradycyjnych listów do Gwiazdora i przebiegu akcji obdaro-
wywania dzieci z TPD paczkami świątecznymi, przygotowanymi 
przez darczyńców. To inicjatywa Izabeli Król, przedstawicielki 
firm branży ubezpieczeniowej.  

Na stronie radia, w relacji z rozmowy czytamy: „<Gwiazdo-
rem może być każdy> – podkreślili [goście z TPD]. Dzięki dar-
czyńcom, paczki z wymarzonymi prezentami, trafią do ponad 
1400 dzieci. Rozmówcy zaznaczyli, że w listach znajdują się tak-
że informacje, które czasami pozwalają zidentyfikować poważ-
ne problemy, z jakimi na co dzień borykają się dzieci i włączyć 
profesjonalną pomocą”. Więcej: prk24.pl.             

(pł)
Fot. Radio Koszalin

„Miłość to dobry człowiek” – pod takim tytułem 
22 listopada 2024 r. odbył się muzyczny koncert 
poetycki z  wierszami między innymi Grzegorza 
Szafoniego z  Polanowa, zaprzyjaźnionego z  TPD. 
Była to kolejna odsłona prezentacji umiejętności 
i  inwencji artystycznej Muzycznej Rodziny TPD, 
a  równocześnie powrót do realizacji inicjatywy 
zawieszonej w pandemii. W latach 2018-2019, po-
dobnie, jak teraz w Centrum Kultury 105 w Kosza-
linie, odbyły się jesienny koncerty „TPD – dziękuje 
Przyjaciołom!”. 

List z podziękowaniem za pomoc
Maciej Suchecki, dyrektor Szkoły Podstawowej im. Boha-

terów Westerplatte w  Chobieni, wsi położonej w  wojewódz-
twie dolnośląskim, w  powiecie lubińskim, w  gminie Rudna 
na lewym brzegu Odry między Ścinawą a Głogowem, przysłał 
na ręce Henryka Zabrockiego, prezesa koszalińskiego TPD po-
dziękowania za wsparcie. W placówce od wielu lat funkcjonuje 
Koło Przyjaciół Dzieci TPD. 

W liście, który przyjął formę dyplomu, czytamy: „Z całego 
serca dziękujemy za zafundowanie roweru dla dziewczynki 
z  rodziny dotkniętej skutkami pożaru. Wasza [TPD w  Ko-
szalinie] szlachetna postawa i  gotowość niesienia pomocy 
przywracają wiarę w dobroć ludzkiego serca. Dzięki Wasze-
mu wsparciu udało się wywołać [u  obdarowanej] uśmiech 
i radość w tych trudnych chwilach”.                                    

(mg)

W „Mieście” o koncercie TPD
„Miasto Plus”, miesięcznik ukazujący się jako wydanie 

publicystyczne Koszalińskiego Tygodnika „Miasto”, w  nu-
merze z grudnia 2024 r. zamieściło relację z listopadowego 
koncertu tepedowskiego „Miłość to dobry człowiek”, który 
odbył się w ramach cyklu jesiennego muzykowania „TPD – 
dziękuje Przyjaciołom!”. Natomiast rozmowa z  bohaterem 
tego wieczoru i  koncertu polanowskim poetą Grzegorzem 
Szafonim, pod wymownym tytułem „Żeby pisać ze spoko-
jem, musisz mieć dobrą pracę”, ukazała się w 47. wydaniu 
„Miasta” z 2024 r.                                                                

(pł)

Wernisaż prezentacji Edwarda Rokosza

W Muzeum w Koszalinie na początku grudnia 2024 
r. odbył się wernisaż wystawy „Uniwersum Edwarda 
Rokosza”, stanowiącej swego rodzaju podsumowanie 
drogi twórczej artysty zaprzyjaźnionego z koszalińskim 
oddziałem TPD. Edward Rokosz, wspólnie z żoną, Ame-
rykanką Sarą Berman-Rokosz, wielokrotnie był go-
ściem wydarzeń tepedowskich. Po śmierci rzeźbiarza 
wdowa zdecydowała się powierzyć oddziałowi zadanie 
promocji i propagowania dorobku męża. 

– Prośba, pomysł i  idea trafiły na podatny grunt 
– wyjaśnia Henryk Zabrocki, prezes oddziału TPD 
w  Koszalinie. – Poczuliśmy się w  obowiązku wypełniać 
ostatnią wolę przyjaciela. W krótkim czasie zorganizowa-
liśmy w  różnych miejscach sześć wystaw prac Edwarda. 

Każdej towarzyszyły spotkania, pokazy, występy muzyczno
-taneczne podopiecznych ognisk i  samej Sary, która jest 
tancerką, choreografką i performerką. Wystawy wszędzie 
wzbudzały zainteresowanie odbiorców. 

Muzeum, we współpracy z  Sarą Berman-Rokosz, 
zorganizowało obszerną wystawę retrospektywną 
Edwarda Rokosza, która dorobek twórcy pokazała 
w nowym ujęciu. TPD otrzymało zaproszenie na werni-
saż, tym samym uhonorowane za zaangażowanie przy 
dotychczasowej prezentacji dokonań artysty. Wysta-
wie, której kuratorem był prof. Jacek Ojrzanowski, wy-
kładowca akademicki w stanie spoczynku, towarzyszył 
katalog, który zawiera zdjęcia części prac.            (pp)

Fot. TPD Koszalin

Jednak tym razem cały koncert został zarejestro-
wany przez studio Dobre Media, które współpracuje 
z  oddziałem utrwalając wydarzenia organizowa-
ne przez koszalińskie TPD. Na czele studia stoi ks. 
Krzysztof Witwicki, który wspiera działania organizacji 
swoim zapleczem kadrowym i  technicznym. Koncert 
dostępny jest na kanale Dobrych Mediów: youtu-
be.com/user/DobreMedia. W  kilka pierwszych dni 
został obejrzany 300 razy, co dobrze rokuje wobec 
przyszłej jego oglądalności.                                   (mg)

Fot. stopklatka Dobre Media

Zobacz koncert TPD w Dobrych Mediach
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Ruszył projekt „Najmlodsi.pl.”
Ministra Aleksandra Gajewska, odpowiedzialna w Minister-

stwie Rodziny, Pracy i  Polityki Społecznej za tematy związane 
z integracją społeczną, polityką demograficzną i polityką rodzin-
ną oraz Rafał Trzaskowski (na zdjęciu), prezydent Warszawy, byli 
gośćmi konferencja „Najmlodsi.pl. O standardach jakości opieki 
i edukacji dzieci w wieku do lat 3”, która na początku grudnia 
2024 r. odbyła się w Centrum Nauki Kopernik w Warszawie.

W  konferencji uczestniczył Bartosz Zabrocki (na zdjęciu 
z  Moniką Rościszewską-Woźniak, prezeską FRD), dyrektor 
koszalińskiego TPD i  wiceprezes Zachodniopomorskiego 
Oddziału Regionalnego w Szczecinie. Wydarzenie było rów-
nież inauguracją projektu „Najmłodsi.pl – wsparcie jakości 
instytucji opieki i  edukacji dzieci do lat 3”, realizowanego 
przez Fundację Rozwoju Dzieci (FRD). Celem projektu jest 

stworzenie systemu wspierania jakości pracy instytucji opie-
ki dla dzieci. Beneficjentami działań będą lokalni i regionalni 
eksperci i pracownicy środowiska wczesnej edukacji i opieki. 
Jednym z  takich podmiotów jest TPD w  Koszalinie. Projekt 
„Najmłodsi.pl” to szansa zbudowania systemowych roz-
wiązań zapewniających najwyższą jakość wczesnej edukacji 
i opieki nad najmłodszymi dziećmi.                                    (pp)

Fot. TPD Koszalin, Fundacja Rozwoju Dzieci

Legnica: nagrody za szopkę 
i stroik dla ognisk z Koszalina

Ręce same składają się do oklasków. A brawa należą się pla-
cówkom koszalińskiego oddziału TPD, które zdobyły nagrody 
podczas XXXV konkursu na Najpiękniejszą Szopkę Bożonaro-
dzeniową, zorganizowanego przez – zaprzyjaźniony z  Koszali-
nem – Oddział Okręgowy TPD w Legnicy. 

Podsumowanie tegorocznej edycji konkursu przyniosło bar-
dzo dobre wiadomości dla koszalinian. Otóż: pierwszą nagrodę 
w kategorii stroik otrzymało ognisko „Przystań”, natomiast ana-
logicznie pierwszą nagrodę w drugiej kategorii – na najładniej-
szą szopkę bożonarodzeniową – ognisko „Grono”.

Wystawa szopek i stroików dostępna była i jest od 23 grud-
nia 2024 r. do 2 lutego br. w witrynach Muzeum Miedzi i Sta-
rostwie Powiatowym oraz w  Sanktuarium Kościoła Świętego 
Jacka w Legnicy. Podsumowanie konkursu odbyło się 19 grud-
nia 2024 r. w legnickim Szkolnym Schronisku Młodzieżowym. 
Zwycięzcy otrzymali nagrody i  plakietki, a  wszyscy uczestnicy 
konkursu dyplomy.                                                                 (mg)

Radio Koszalin (RK) odwiedziło koncert przedszko-
laków tepedowskich „Rodzinne Kolędowanie – Gwiaz-
do świeć, kolędo leć”, który odbył się w Regionalnym 
Centrum Kultury w  Kołobrzegu. Relacja z  wydarzenia 
znalazła się na antenie rozgłośni, a  także w  serwisie 
prk24.pl.

Dziennikarka RK Małgorzata Abramowicz (na zdję-
ciu: podczas rozmowy z jedną z uczestniczek koncertu) 
miała również okazję wejść za kulisy i poczuć, jaka at-
mosfera panuje poza sceną. Na niej 200 maluchów po-
kazało, jaka korzyść opłynie z udziału w przedszkolnych 
zajęciach muzycznych. 

Równolegle relacja z koncertu ukazała się na ante-
nie szczecińskiej Telewizji Polskiej, przygotowana przez 
Sławomira Pankowskiego. Od niedawna TVP często 
uczestniczy w  wydarzeniach organizowanych przez 
TPD. Wszystkie media lokalne i regionalne w ten spo-
sób wspierają działalność oddziału.    (mg)

Fot. Bartosz Zabrocki

Zdjęcie pierwsze (obok) pokazuje zale-
dwie połowę tego, co dzieci z prowa-
dzonych przez oddział TPD placówek 
otrzymały od uczestników wydarzenia 

zorganizowanego przez inny podmiot – Szkołę 
Tańca King Dance w Koszalinie. Na drugim zdję-
ciu: spotkanie właścicieli szkoły z  Henrykiem 
Zabrockim, prezesem oddziału i  Anną Poznań-
ską, zastępcą dyrektora podczas tepedowskie-
go koncertu z  rozdawaniem paczek Gwiazdo-
ra w  Teatrze Muzycznym Adria w  Koszalinie 
(w grudniu 2024 r.). 

Szkoła jest znana w mieście i regionie i utytułowana 
w środowiska tancerzy. Organizuje kilka dużych imprez 
branżowych, w  tym ogólnopolski turniej taneczny – 
King Dance Cup. W 2021 r. otrzymała nagrody w Ple-
biscycie Orły Edukacji. 

Gest przyjazny i pożyteczny
– To kolejna odsłona naszej współpracy – mówi Bartosz 

Zabrocki, dyrektor TPD w  Koszalinie i  wiceprezes Za-
chodniopomorskiego Oddziału Regionalnego w Szcze-

cinie. – Widzowie Mikołajkowej Gali Tańca, organizowanej 
w Filharmonii Koszalińskiej, zamiast upominków dla świętu-
jącej rocznicę powstania szkoły lub biletów wstępu, przyno-
szą prezenty dla podopiecznych naszych placówek. 

To miły, przyjazny i pożyteczny gest. W ten sposób 
powstaje dosłownie góra darów, które organizacja wy-
korzystuje w prowadzeniu zajęć w placówkach. Dzieci 
otrzymują przybory szkolne, a  także pluszaki, książki, 
zabawki, gry. Wszystkie przedmioty są nowe. Specjal-
nie na tę okazją zakupione. Każdego roku TPD dziękuje 
szkole za pomoc. 

Trzecia odsłona akcji
Właścicielka, wspólnie z  mężem, Igorem Pogo-

nowskim, na co dzień wykładowcą na Wydziale Nauk 
Ekonomicznych Politechniki Koszalińskiej (oboje na 
zdjęciu), są laureatami specjalnej nagrody TPD – 
„Przyjaciel Dziecka”. 

Kinga Olchowik-Pogonowska, długoletnia tancer-
ka, dyplomowana nauczycielka tańca, choreografka 
i  pedagożka, wyjaśniła w  rozmowie na antenie tele-
wizji „Max”: – Szkoła powstała dziesięć lat temu, nasza 
współpraca z TPD miała w tym roku swoją trzecią odsłonę. 
Uwielbiamy pomagać innym, a oddział robi to, co cenimy, 
czyli dba o dobro dzieci. Myślę, że i tym razem wspólnie zro-
biliśmy piękną rzecz. 

Druga godność od TPD
W  tym roku, podczas Mikołajkowej Gali Tańca, 

połączonej z  turniejem Latin Hips, udało się zabrać 
dokładnie: 98 książek, 1.120 artykułów szkolnych, 152 
komplety puzzli, 163 zabawki, 105 gier planszowych 
i 93 słodkie upominki. – Wszystkie prezenty trafiły do po-
trzebujących wsparcia dzieci – zapewnia Bartosz Zabrocki. 

Koncert w  Adrii, który odbył się 17 grudnia 
2024 r., był okazją nie tylko do podziękowań i gra-
tulacji za udany przebieg akcji, lecz również, co 
dokumentuje zdjęcie, do wręczenia właścicielom 
szkoły statuetki „Przyjaciela Dziecka” (to kolejny 
poziom godności po wspomnianej nagrodzie). 
– Dziękujemy w  imieniu całej naszej społeczności – 
oznajmiła Kinga Olchowik-Pogonowska           (mg)

Fot. Bartosz Zabrocki, Radosław Koleśnik

Góra prezentów od King Dance

Radio było za kulisami koncertu
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Święty Mikołaj przyjechał  
z prezentami dla naszych dzieci

Tkwi w tym tradycja, którą redakcja „Świata Dziecka” staran-
nie i od wielu lat dokumentuje. Dowód najbliższy łatwo znaleźć 
pośród informacji w  jednym z  ostatnich wydań miesięcznika, 
a zdjęć mamy bez liku. Otóż: tam, gdzie Święty Mikołaj, tam po-
jawia się Henryk Zabrocki, prezes koszalińskiego oddziału TPD.

Prezentując się niemal jak Mikołaj, Henryk Zabrocki, 
z upodobaniem wzbudzającym szczery uśmiech prezesa współ-
pracowników, ze Świętym pozuje do zdjęć, wspólnie rozdaje 
prezenty niczym Śnieżynek, a  nawet przysiada na kolanach 
Mikołaja, czym wzbudza radość również dzieci w placówkach. 

A  tym razem (na zdjęciu obok) Henryk Zabrocki skorzystał 
z okazji, by sfotografować się w monidle ustawionym specjalnie 
na tę przedświąteczną okazję. Czyż i tym razem nie wypadł w tej 
zacnej roli doskonale i pociesznie?                                         (pp)

Fot. TPD Koszalin    

Dobry pomysł na poprawę  
zdrowia naszych najmłodszych

Przedstawiciele oddziału wzięli udział w  spotkaniu inau-
gurującym projekt „Zdrowy przedszkolak w zdrowej gminie”, 
który jest realizowany w placówkach TPD w gminie Kołobrzeg. 
W spotkaniu uczestniczyli (na zdjęciu od lewej): Marta Sku-
bisz ze żłobka i przedszkola w Drzonowie, Bartosz Zabrocki, 
dyrektor oddziału koszalińskiego i wiceprezes Zachodniopo-
morskiego Oddziału Regionalnego w Szczecinie i  Sylwia Za-
brocka, logopeda, pracująca z podopiecznymi placówek TPD. 
Gmina Kołobrzeg w projekcie pełni rolę partnera wiodącego. 
Działania potrwają 3 lata.                                                   (mg)

Fot. TPD Koszalin

Bartosz Zabrocki, dyrektor koszalińskiego oddziału 
TPD i wiceprezes Zachodniopomorskiego Oddziału Re-
gionalnego w Szczecinie, był gościem kołobrzeskiego od-
działu Polskiego Radia Koszalin. W programie poświę-
conym bieżącej działalności organizacji, mówił między 
innymi o nadchodzących wówczas wydarzeniach, w tym 
wielkiej gali muzycznej z udziałem przedszkolaków z pla-
cówek kołobrzeskich oraz o tym, że TPD od lat jest be-
neficjentem jednej z największych ogólnopolskich akcji 
społeczno-charytatywnych, czyli Gwiazdora. 

Radio Kołobrzeg – podobnie jak Radio Koszalin – 
to jedno z mediów, które blisko i owocnie współpra-
cują z oddziałem. – Zawsze możemy liczyć na promocję 
radiową organizowanych przez nas wydarzeń – przyznaje 

Henryk Zabrocki, prezes koszalińskiego oddziału TPD, 
w okresie przedświątecznym 2024 r., wziął udział w Wi-
gilii zorganizowanej przez koło terenowe TPD w Szcze-
cinku. Koło – o  czym wielokrotnie na łamach „Świata 
Dziecka” pisaliśmy – powstało w 1984 r., a więc w ubie-
głym roku obchodziło 50-lecie. Zostało założone z inicja-
tywy rodziców i opiekunów osób z niepełnosprawnością 
fizyczną i intelektualną. Prowadzi od początku istnienia 
szeroką działalność charytatywną. 

– Funkcjonując w  wielu obszarach pomocowych, sku-
piamy osoby z  dysfunkcją narządu ruchu, porażeniem 
czterokończynowym, autyzmem, padaczką, niepełnospraw-
nością intelektualną, dysfunkcjami narządu wzroku i  inny-
mi – wyjaśnia Teresa Turowska, prezeska koła, która, 
przypomnijmy, w  plebiscycie „Głosu Koszalińskiego”, 
została wybrana „Osobowością Roku 2023” w  kate-
gorii „Działalność społeczna i  charytatywna”; zajęła 
pierwsze miejsce z  561 głosem, czyli otrzymała dużo 
więcej poparcia od pozostałych kandydatek i  kan-

Wigilia w szczecineckim kole TPD
dydatów. – Członkinie i  członkowie koła są mieszkańcami 
powiatu szczecineckiego – dodaje.   

Henryk Zabrocki relacjonuje swój pobyt w Szcze-
cinku: – Dla mnie te spotkania, a byłem na Wigilii koła 
już parokrotnie, to zawsze wielkie święto integracji, 
zrozumienia i  wzajemnego szacunku. Jestem nimi zbu-
dowany i  dumny z  naszych podopiecznych, z  tego, co 
organizacja robi. 

– Wigilia została pięknie przygotowana, miała uroczystą 
oprawę i około osiemdziesięcioro gości, reprezentujących nie 
tylko koło, różne środowiska, również te, które nam pomagają 
w  codziennej działalności – mówi prezes. – Gościem spo-
tkania była posłanka Renata Rak, na co dzień mieszkająca 
w Szczecinku. Jak zawsze występy artystyczne zrobiły na mnie 
tak duże wrażenie pozytywne, że nie mogłem oprzeć się udzia-
łowi we wspólnym śpiewaniu. Czasami po prostu nie da się 
stać z boku. Prezenty Gwiazdora uświetniły uroczystość, dając 
osobom obdarowanym wiele radości.                                       (mg)

Fot. TPD Szczecinek

Bartosz Zabrocki. – Tak było również w tym roku; relacja 
z gali ukazała się na antenie stacji, za co dziękujemy. Gesty 
wspierające są mile widziane, staramy się rewanżować 
tym samym. Nowy rok z  pewnością przyniesie ku temu 
wiele okazji.                                                                 (mg)

Fot. Polskie Radio Koszalin

Radio Kołobrzeg – informacyjnie o TPD
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To było wielkie i radosne święto muzyki, tańca, czyli 
ruchu scenicznego, integracji, ogromnej energii 
płynącej z małych serduszek i jeszcze większego za-

angażowania przedszkolaków z kołobrzeskich i świdwińskich 
placówek koszalińskiego oddziału TPD. Na początku grudnia 
2024 roku w  Regionalnym Centrum Kultury w  Kołobrzegu 
odbyło się „Rodzinne Kolędowanie – Gwiazdo świeć, kolę-
do leć”, z udziałem między innymi rodziców i dziadków na 
widowni oraz nauczycielek w roli koordynatorek i opiekunek 
artystycznych starannie przygotowanych występów. 

Bartosz Zabrocki, dyrektor koszalińskiego oddziału TPD, 
a  równocześnie wiceprezes Zachodniopomorskiego Od-
działu Regionalnego w Szczecinie: – To była już trzecia edycja 
koncertu, podczas którego dzieci z przedszkoli mogą zaprezentować 
swoje nieprzeciętne umiejętności. Integracja nie jest jedynym pre-
tekstem do imprezy. Chodzi również o  podsumowanie kolejnego 
roku pracy przedszkoli w powiatach: kołobrzeskim i świdwińskim. 
A przy okazji wszyscy dobrze bawimy się oglądając występy i słu-
chając rodzinnego kolędowania.  

Koncert w  Kołobrzegu nie był jedynym z  tym sezonie 
kolęd i  jasełek. Wiele wydarzeń o  mniejszym zakresie 
przed świętami odbyło się w placówkach TPD, na przykład 
w  Brzeżnie. Niektóre w  związku z  przekazywaniem dzie-
ciom i młodzieży prezentów w ramach ogólnopolskiej akcji 
Gwiazdor. Równie udanie, jak w Kołobrzegu wypadło ko-
lędowanie w koszalińskim Teatrze Muzycznym Adria, które 
odbyło się w  połowie grudnia 2024 roku. A  od stycznia 
2025 roku żłobki, przedszkola i  ogniska tepedowskie po-
wróciły do codziennej działalności. 

(mg)
Fot. Marcin Golik

Przedszkolaki z TPD 
podbiły serca kołobrzeżan



14 Miesięcznik TPD w Koszalinie „Świat Dziecka”

Na święta Bożego Narodzenia 2024 r. ko-
szalińskie TPD miało nową kolędę. Mo-
nika Korpowska – podobnie, jak w  2023 
r. – napisała muzykę i  tekst. Pracownicy, 

na czele z  Henrykiem Zabrockim, prezesem oddziału, 
wspólnie z  dziećmi, utwór zaśpiewali. Wokalistów 
i  dźwięki nagrał i  przygotował technicznie do emisji 
Maciej Osada-Sobczyński. Piosenka „Hej, kolęda” mia-
ła swoją premierę sceniczną i  radiową, a  niedawno 
ukazał się teledysk zrealizowany przez Marcina Golika. 
Historycznie to już trzecia kolęda TPD w Koszalinie. 

 
Skąd czerpiesz inspiracje do pisania kolęd? 
– Piszę muzykę i teksty, żeby przekazywać wartości. Mu-

zyka jest dobrym, wdzięcznym nośnikiem treści. Jeżeli za 
pośrednictwem rytmicznych dźwięków zwraca się odbior-
com uwagę na coś istotnego, to, myślę, te treści są łatwiej 
przyswajane.

Piszesz dla dzieci, czy dla dorosłych?
– Dla wszystkich, choć głównie z myślą o dzieciach, mło-

dzieży. Wykonawcami, jak w przypadku kolęd, oczywiście 
są też dorośli. Przekazuję treści uniwersalne, napisałam 
kawałek o przyjaźni, inny o pomocy ludziom, o szczęściu, 
które czasami, o ile potrafimy je dostrzec kryje się w drob-
nych gestach, o bliskich osobach.

Gdzie znajdujesz inspirację? 
– Inspiracją do piosenki o  tym, że wspólnymi siłami 

można zdziałać więcej była praca z  dziećmi. Zapropono-
wałam, aby napisały na karteczkach skojarzenia z naszym 
ogniskiem. Ze słów i pojęć: przyjaźń, pomoc, zabawa, ra-
dość, opieka, troska, bezpieczeństwo powstała piosenka 
,,Razem możemy wiele”.

O czym jeszcze piszesz? 
– Kilka piosenek jest okolicznościowych: o rodzinie, ma-

mie, tacie. Stworzyłam je, żeby dzieci mogły zaśpiewać te 
utwory dla swoich rodziców i w ten sposób podziękować 
im za miłość, opiekę i troskę. W repertuarze mam też pio-
senki o  lecie, przygodach i pasjach. Piszę o różnych spra-
wach ważnych dla każdego. 

A w przypadku kolęd, zwłaszcza ostatniej?
– Rodzina, niesienie dobra, miłość rodzinna. Chciałam 

zwrócić uwagę, że święta są dobrym czasem na bycie bli-
sko. Ważna jest atmosfera rodzinna. 

Jak piszesz piosenki?
– Nie mam specjalnych przyzwyczajeń (uśmiech). Kiedy 

coś chodzi za mną, siadam i piszę, czasami to trwa, tego nie 
lubię, ale zwykle w pięć dni do tygodnia jestem w stanie 
napisać i tekst, i muzykę.

A jeżeli trwa to dłużej?
– Wtedy przerywam, zostawiam, nie kończę. Czuję, 

że dalej nie pójdzie, więc nie kontynuuję, nie męczę się, 
wiem, że z innym pomysłem będzie łatwiej. Widocznie tak 
powinno być, coś miało nie powstać. Przy mojej nadpo-
budliwości nic nie może trwać za długo. Wtedy bardzo się 
denerwuję (uśmiech). 

Jak za długo, to źle, tak?
– Gorzej, nie źle, ale gorzej. Chodzę, myślę, jak już wy-

myślanie i pisanie trwa drugi, trzeci dzień, a nie daj Boże 
czwarty, a nie mam chociaż jednej zwrotki i refrenu, to już 
wiem, że nic z tego nie będzie. Zdarzyło się jednak, że jedna 
z moich piosenek – o byciu sobą – musiała odczekać z sa-

mym refrenem ponad rok, żebym do niej wróciła i mogła 
ją dokończyć.

Co powstaje pierwsze?
– A to systemem idzie (uśmiech): najpierw muzyka. Cho-

dzi za mną, jak wspomniałam, no aż wychodzi, czyli zapiszę 
to, co przyszło. Słowa to już pod muzykę powstają, czyli może 
nawet łatwiej. Bo to wszystko gra mi w uszach, wiem, jakie 
to będzie, no chyba, że nie będzie, ale to rzadziej (uśmiech)

Nie żałujesz pomysłów niedokończonych?
– Tak mam, że nie żałuję tego, na co nie mam wpływu. 

Coś powstanie, czy nie, to i tak żadna strata, napiszę coś in-
nego. Kiedy czasami muzyki w głowie nie słyszę, to próbuję, 
na przykład na ukulele. Trafiam losowo akordy i  na nich 
bazując coś z tego wyjdzie.

Masz w głowie bank dźwięków?
– Czasami coś zapamiętam, wykorzystam w  innym ka-

wałku. Coś do czegoś przyklei się, bo pasuje. Kiedy mam 
podstawę melodii, pracuję nas koncepcją całości. Czasami 

coś w trakcie zmieniam, modyfikuję, dopisuję. Ostateczny 
efekt musi mnie cieszyć (uśmiech).

Co dzieje się, kiedy już wszystko masz?
– Zabieram do dzieci. Rozpoczyna się okres prób, testowa-

nia. Nic więcej sama nie wymyślę, muszę mieć wykonawców, 
którzy jeszcze podpowiedzą mi, co i gdzie warto zmienić. Jestem 
na poprawki otwarta, liczy się jakość rezultatu końcowego. 

Rozpisujesz muzykę na instrumenty?
– Jestem samoukiem, więc robię to tak, jak potrafię, 

korzystając na przykład z  dzwoneczków, szejkerów, grze-
chotek, bębnów afrykańskich, co przecież nie jest trudne 
(uśmiech). Ukończyłam muzykoterapię, staram się kompo-
nować coraz bardziej profesjonalnie.

Ubiegłoroczna, to która była twoja kolęda?
– Druga. Teraz napisałam „Hej, kolęda”, a w ubiegłym 

roku – „Idą święta”. 

Jesteś może samoukiem, ale rodzinnie utalentowana.
– Może i tak, nie mnie oceniać (uśmiech). Mama grała 

na gitarze, napisała dwie piosenki. Teraz wzrusza nas swo-
imi wierszykami, które powstają na przykład na urodziny.

Wszystkich utworów, ile napisałaś?
– Uzbierało się tego ze dwadzieścia (uśmiech). Ale to 

tak od niedawna, kiedy poczułam, że chcę, mogę, potrafię. 
Muzyka zawsze była mi bardzo bliska. Dlatego nie mam 
problemów z komponowaniem.

A to wszystko skąd się u ciebie bierze?
– Pisanie piosenek jest dla mnie odskocznią od tego, co 

robię na co dzień w ognisku, ale też możliwością pracy z dzie-
ciakami na autorskim materiale, co daje większe możliwości 
adaptacyjne. W każdym momencie, zgodnie z  tym, co jako 
wykonawcy czujemy, możemy dokonać zmian w materiale. 

To ważne dla procesu tworzenia utworów? 
– Bardzo ważne (uśmiech). Dla mnie to również dlate-

go, że od razu otrzymuję odpowiedź, czy to, co napisałam 
jest dobre, czy trafia do odbiorców. Lubię pisać sponta-
nicznie, gdy coś mnie natchnie, zainspiruje. Gorzej mi idzie 
tworzenie na narzucony przez kogoś temat. Wtedy pojawia 
się u mnie pewna sztywność, pisanie nie odbywa już się 
z taką lekkością jak zwykle. 

Rozmawiał: Piotr Pawłowski
Fot. Marcin Golik

Nie wyobrażam sobie życia bez muzyki
Rozmowa z Moniką Korpowską, kompozytorką i autorką tekstów do piosenek, socjoterapeutka, wychowawczynią i animatorką muzyczną 
w ognisku „Północ” koszalińskiego oddziału Towarzystwa Przyjaciół Dzieci

Na co dzień Monika Korpowska opiekuje się podopiecznymi w ognisku „Północ”. – Każda placówka realizuje program, na który 
składają się zajęcia dla dzieci i młodzieży – plastyczne, muzyczne, kulinarne, socjoterapeutyczne, profilaktyki zdrowotnej i wiele innych – 
wyjaśnia. – Nasze ognisko sporo czasu poświęca animacji muzycznej. 

Henryk Zabrocki podczas nagrywania „Hej, kolęda” powiedział: 
– Technika, a  właściwie umiejętności i  możliwości Maćka [Osady-
Sobczyńskiego] umożliwiły nam nagrywanie swoich partii w  różnych 
miejscach. Moja powstała w biurze. Maciek później to wszystko zebrał, 
ożywił i  podał słuchaczom w  jednym kawałku. Rezultat przekroczył 
nasze oczekiwania, a co równie istotne znajduje uznanie u odbiorców.
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Hej, kolęda jest trzecią kolędą pod 
rząd, czyli rok po roku, nagraną przez 
koszaliński oddział Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci (TPD). Pierwsza 

powstała już w  2022 r., choć wyszła spod inne-
go pióra, niż dwie kolejne. Przed trzema laty 
„Piosenka o  Świętym Mikołaju”, w  wykonaniu 
dzieci i  pracowników, w  tym prezesa Henryka 
Zabrockiego, była świątecznym prezentem dla 
przyjaciół i  partnerów organizacji. „Do ciepłych 
słów płynących z serca dołączamy prezent – oto 
nagranie” – czytamy w życzeniach z grudnia 2022 
r. opublikowanych na kanale youtube.pl. Co cie-
kawe, nagranie ma ponad 100 tys. wyświetleń!  

„Oto prawdziwa premiera świąteczna” – tak była 
anonsowana pierwsza kolęda TPD w  Koszalinie. 
Tekst i muzykę ofiarował oddziałowi Jacek Paprocki, 
muzyk legendarnej formacji Mr Zoob, były długolet-
ni dyrektor – najpierw Miejskiego Ośrodka Kultury, 
a później – Centrum Kultury 105 w Koszalinie, oka-
zjonalnie również pisarz. Nagranie w  wersji audio 
i wideo – podobnie, jak obecnie – przygotowali stali 
współpracownicy oddziału: Maciej Osada-Sobczyń-
ski i Marcin Golik.

Przyjemność integrująca
Pisanie, nagrywanie i  publikacji kolęd stało się 

więc rodzajem tradycji. O tradycji tak mówi również 
Henryk Zabrocki, muzykujący prezes TPD w  Kosza-
linie: – Pierwsza kolęda była nowym doświadczeniem, 
które wiele nam dało. Wzbogaciło nas o emocje, których 
dotąd nie znaliśmy. Chyba wszystkim wówczas udzieliła 
się piękna atmosfera świątecznych ceremonii muzycznych.   

– A teraz kolędy śpiewamy i nagrywamy dzięki talentowi 
Moniki i umiejętnościom naszych współpracowników – do-
daje prezes. – Jednak dotyczy to wyłącznie regionu kosza-
lińskiego, to już nasza specjalność. Kolędy stają się przebo-
jami, o czym najlepiej świadczy fakt, że po ich wysłuchaniu 
wiele osób nam mówi: „Wpadają w ucho, nuci się je pod 
nosem”. Czy nie o to chodzi w muzyce? A dla nas to ogromna 
przyjemność integrująca społeczność oddziału.

Miłość, muzyka i poezja
– Nowa kolęda na nośniku trafiła do naszych partne-

rów i przyjaciół – dodaje Henryk Zabrocki. – Planujemy 
w nieodległej przyszłości wydać album z utworami napi-
sanymi przez Monikę, choć uzależniam to od dostępności 
źródeł finansowania. Jesteśmy, co do tego dobrej myśli.

Oddział ma na koncie różne wydawnictwa 
i wsparcie udzielone produkcji dwóch płyt – „Anato-
micznie” Ewy Osady-Sobczyńskiej z utworami męża 
Macieja, a  wcześniej – albumu „Edith Piaf Et Ses 
Amis” nagranego przez zaprzyjaźniony, swego czasu 
często występujący na wydarzeniach tepedowskich, 
duetu specjalizującego się w piosenkach francuskich 
Lucy & Tom, jak również wydanie zbioru wierszy po-
lanowskiego poety Grzegorza Szafoniego, który był 
bohaterem ubiegłorocznego koncertu „Miłość to 
dobry człowiek”.

Grunt to dobra technika
Jak wspomnieliśmy, stroną techniczną: nagraniem 

i realizacją kolędy zajął się Maciej Osada-Sobczyński, 
muzyk, aranżer, nauczyciel, który w placówkach TPD 
prowadzi z  podopiecznymi zajęcia umuzykalniające 
i  wydarzenia oddziałowe, a  ponadto okazjonalnie, 
na przykład podczas wydarzeń, gra w tepedowskim 
zespole Pomoc Doraźna i  akompaniuje formacjom 
dziecięcym i młodzieżowym TPD. 

– Technika, a  właściwie umiejętności i  możliwości 
Maćka umożliwiły nam nagrywania swoich partii w róż-
nych miejscach – wyjaśnia Henryk Zabrocki. – Moja 
powstała w  biurze oddziału. Maciek wszystko zebrał, 
zsynchronizował, a więc ożywił i podał słuchaczom w jed-
nym kawałku. 

Maciej Osada-Sobczyński wyjaśnia: – Nie pierwsza 
to nasza współpraca, w studiu domowym przygotowałem 
do emisji również pierwszą kolędę Moniki pod tytułem 
„Idą święta”. Do mnie należy aranżacja i  realizacja na-
grania.  

700 wyświetleń w 12 dni
Marcin Golik, fotograf, filmowiec i dokumentali-

sta, także od wielu lat współpracujący z TPD, zadbał 
o to, żebyśmy kolędę mogli zobaczyć. Na podstawie 
zdjęć zrealizowanych przez niego podczas specjalnie 
zaaranżowanej sesji, a  później koncertu z  wręcza-
niem dzieciom paczek w ramach ogólnopolskiej akcji 
Gwiazdor, który odbył się w Teatrze Muzycznym Ad-
ria, przygotował teledysk dostępny teraz na kanale 
youtube.pl koszalińskiego TPD. W  12 dni nagranie 
zebrało ponad 700 wyświetleń. 

– W  Adrii pracowaliśmy dwukrotnie – potwierdza 
Marcin Golik. – Nagranie z ustawieniami wykonawców, 
dla osiągnięcia zaplanowanego efektu, trwało około 1,5 
godziny. Wszyscy byli zdyscyplinowani, to nie pierwsze 
nasze spotkanie – mówi filmowiec. – Jak zawsze, było 
kilka dubli, przy montażu skorzystałem również z  ujęć 
z koncertu. 

 
W radiu o sprawach TPD

W  promocji kolędy istotną rolę odegrał Adrian 
Adamowicz, dziennikarz Polskiego Radia Koszalin, 
który zaprosił do audycji w rozgłośni Monikę Kor-
powską i Bartosza Zabrockiego, dyrektora oddziału 
TPD w  Koszalinie i  wiceprezesa Zachodniopomor-
skiego Oddziału Regionalnego z  siedzibą w  Szcze-
cinie. 

Przedstawiciele TPD w programie na żywo opo-
wiedzieli o  kulisach powstania kolędy, bieżącej 
działalności, ubiegłorocznej edycji Gwiazdor (to 
prezenty od darczyńców z całego kraju; w 2024 r. – 
niemal 1,4 tys.) i innych wydarzeniach i koncertach 
z nią związanych. Trwająca 15 minut audycja odbiła 
się sporym echem u  odbiorców, a  nadana przez 
radio kolęda spodobała się słuchaczkom i słucha-
czom. Podczas programu utwór „Hej, kolęda” miał 
swoją premierę.

Pociecha, ale i uspokojenie
Premierę w mediach – dodajmy. Bo pierwszy raz 

kolędę mogli wysłuchać uczestnicy koncertu poetyc-
ko-muzycznego „Miłość to dobry człowiek”, który 
miał miejsce w listopadzie 2024 r. Clubie 105 – Cen-
trum Kultury 105. 

– Ale to wykonanie miało charakter przedpremierowy 
– wyjaśnia Monika Korpowska. – Reakcje odbiorców 
były pozytywne, co każdego twórcę cieszy, ale i uspokaja. 
Mogę pisać kolejne kawałki – mówi z uśmiechem kom-
pozytorka i autorka tekstów do swoich piosenek.  

W okresie świątecznym i poświątecznym nową ko-
lędę mogli usłyszeć uczestnicy kilku koncertów zorga-
nizowanych przez koszaliński oddział organizacji. 

Magdalena Grzybowska
Fot. Bartosz Zabrocki

Krótsza wersja rozmowy i skrót tekstu ukazały się na ła-
mach drugiego tegorocznego wydaniu Tygodnika Koszaliń-
skiego „Miasto”.

„Hej, kolęda”

Święta to magiczny czas, pierwszej gwiazdki blask i bliskich krąg.
W śniegu otulony świat, tak nam z nieba spadł, jak marzeń moc:

aby z ludźmi żyć w zgodzie,
dobrze życzyć im na co dzień,
spokój ducha i nadzieję mieć.
Przy choince, w świetle gwiazd,
niech obudzi radość w nas to co dobre i magiczne jest.

Hej kolęda! Niech to będą dobre święta
Hej kolęda! Niech to będzie piękny czas
Hej kolęda! Ciepłe i rodzinne chwile
Hej kolęda! Niech zostawią w sercu ślad

Zostaw uchylone drzwi, bo Mikołaj dziś odwiedzi Cię.
Piękna wigilijna noc znów rozpali w nas miłości moc:

aby z ludźmi żyć w zgodzie,
dobrze życzyć im na co dzień,
spokój ducha i nadzieję mieć.
Przy choince, w świetle gwiazd,
niech obudzi radość w nas to co dobre i magiczne jest.

słowa: Monika Korpowska

„Idą święta” 

Świąteczny czas wciąż budzi w nas gorące serca i wspomnień tonę.
Gdy magia świąt otula ziąb i w końcu daje wytchnienia moment.
Idą Święta więc dziś życzenia złóż – pełne ciepła i troski, wiary w cud.
Niech ta chwila obudzi radość w nas i nadzieję na lepsze jutro 
dla nas wszystkich.

Niech się niesie radość.
Niech się dzieją cuda.
Niech się niesie radość.
Niech się wszystko uda.

Za oknem już zimowy puch w tle słychać dobrze kolędy słowa.
Świąteczny cud: choinka znów pod gałązkami prezenty chowa.
Idą święta więc dziś życzenia złóż – pełne ciepła i troski wiary w cud.
Niech ta chwila obudzi radość w nas i nadzieję na lepsze jutro 
dla nas wszystkich.

Niech się niesie radość.
Niech się dzieją cuda.
Niech się niesie radość.
Niech się wszystko uda.

słowa: Monika Korpowska

Na święta – trzecia kolęda od TPD 



16 Miesięcznik TPD w Koszalinie „Świat Dziecka”

Dokładnie w Mikołajki, w przedszkolu koszalińskiego TPD „Rumcajs” w Brzeżnie, poja-
wił się długo wyczekiwany gość, czyli Święty Mikołaj. Jego przyjście nie było przypadkowe 
również dlatego, że tego dnia w placówce odbyła się impreza powitalna, podczas której 
maluchy wykonały krótki program artystyczny, przygotowany z myślą o przybyciu Mikołaja. 
Mikołaj natomiast przywiózł do przedszkola paczki i upominki zorganizowane dzięki ogól-
nopolskiej akcji Gwiazdor. 

– Dzieci z niecierpliwością i w dobrych nastrojach wyglądały przez okno, wypatrując pana z dłu-
gą brodą ubranego w czerwony płaszcz – mówi Kinga Kricka, nauczycielka „Rumcajsów”. – Ileż 
radości, a jednocześnie lekkiej niepewności, czy aby gość nie przychodzi z pustymi rękoma, pojawiło 
się w oczach dzieci, gdy usłyszały dźwięk dzwonków i ujrzały postać Świętego Mikołaja, który zmie-
rzał do przedszkola jednak z workiem pełnym upominków!

Dzieci tego dnia miały na sobie czerwone ubrania, na głowach mikołajowe czapeczki. 
Salę zdobiła kolorowa i rozświetlona choinka. Na specjalnego gościa czekał wygodny fotel, 
w którym mógł odpocząć po długiej podróży z Laponii. Maluchy przywitały Mikołaja pio-
senką, po której nastąpiło wręczenie prezentów. Dzieci podziękowały za upominki i zapro-
siły Świętego na wizytę w przyszłym roku.

Gośćmi specjalnymi wydarzenia, które po mistrzowsku poprowadził niezastąpiony 
Maciej Osada-Sobczyński, muzyk, kompozytor, animator prowadzący zajęcia muzyczne 
w placówkach, byli: Anna Poznańska, zastępca dyrektora oddziału ds. pedagogicznych 
i Henryk Zabrocki, prezes oddziału TPD w Koszalinie. 

(mg)
Fot. Radosław Koleśnik

Święty Mikołaj odwiedził przedszkolaki w Brzeżnie


